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W ARSZAW A, 22. 6. —  Członko­

wie rządu Generalnego Gubernator­
stwa z Generalnym Gubernatorem 
dr Frankiem na czele bawili 18 i 19 
czerwca br. w okręgu warszawskim 
celem dokonania wizyty inspekcyj­
nej. W  ramach dłuższej konferencji, 
jaka odbyła Bię w  Warszawie w pa­
łacu Bruhla, gubernator dr Fischer 
i  szereg kierowniczych osobistości 
administracji okręgu warszawskiego 
złożyli Sprawozdania na temat prac 
dokonanych w  ub. miesiącach. Przy 
tej sposobności Gentrąlnemu Guber­
natorowi oraz członkom Rządu zre­
ferowano również projekty na naj­
bliższy okres czasu. Wywody Gu­
bernatora, obejmujące całokształt 
spraw, uzupełnione w  poszczególnych 
punktach przez referaty szczegóło­
we, zawierały w  zakończeniu wyra­
zy szczególnego podziękowania i u- 
znanda dla pracowników administra­
cji okręgu warszawskiego.

W  drugim dniu w izyty inspekcyj­
nej Generalny Gubernator wraz ze

swym otoczeniem zwiedził szereg 
zakładów przemysłowych. Zjazd gos­
podarczy, odbyty pod przewodnic­
twem Generalnego Gubernatora dra 
Franka, stanowił uzupełnienie wra­
żeń, o#niesionych w czasie tej in­
spekcji odnośnie do siły gospodar­
czej okręgu warszawskiego. W  sobo­
tę wieczór w sali „Roma" odbyła 
się manifestacja, w czasie której dr 
Frank wygłosił przemówienie na te­
mat szeregu aktualnych zagadnień.

W  przemówieniu tym Generalny 
Gubernator podkreślił m. i., że woj­
nę sprowokowali ci sami międzyna­
rodowi zbrodniarze, którzy wywołali 
też pierwszą wojnę światową. Niem­
cy mają wszystkie dane, aby pa­
trzeć optymistycznie na wynik woj­
ny. Z nieubłaganą konsekwencją i 
otwartością demaskowały one od sa­
mego początku prawdziwych wro­
gów kultury europejskiej. Dziś jest 
już jasnem, że po wojnie problem 
żydowski przestanie istnieć, a hu­
manitarne marzenia odnośnie do

traktowania żydów są .zupełnie nie 
na miejscu. Żydzi bowiem nie tylko 
ponoszą winę wojny, ale także odpo­
wiedzialność za wszystkie okrucień­
stwa, które w je j przebiegu wtrąciły 
w  nędzę niewinnych ludzi. Ostatecz­
nie także żydzi ponoszą odpowie­
dzialność za to, że właśnie w  ostat­
nim czasie lotnicy Stalina przynieśli 
nad Warszawę posiew śmierci i zni­
szczenia.

W  ciągu swego przemówienia Ge­
neralny Gubernator podkreślił jesz­
cze raz, że uczyni wszystko celem 
umożliwienia istotnego podwyższe­
nia racyj żywnościowych z dniem 1. 
września 1943 r. dla ludności Gene­
ralnego Gubernatorstwa. Podniósł 
on przy tym, że ten krok ze strony 
władz Generalnego Gubernatorstwa 
należy w pierwszej linii uważać za 
dowód uznania za lojalne i  pełne 
zrozumienia stanowisko, z jakim 
przeważająca część ludności oddała 
da dyspozycji swe s>/ i swą pracę 
dla wielkich zadań obecnej doby.

Generalny Gubernator w Galicji
W  ubiegłą niedzielę przybył do 

(Galicji na dwudniowy w niej pobyt 
Generalny Gubernator Dr. Frank. 
Towarzyszyli mu członkowie Rządu 
gub. Dr. Losacker i gub. Kundt. We 
Lwowie do pociągu Generalnego 
.Gubernatora wsiadł gub. Dr. Wach­
tę?, szef urzędu Bauer i członkowie 
Partii, Rządu i Siły Zbrojnej.

Pierwszym etapem podróży urzę­
dowej był Stryj. Tu na dworcu po­
witał Generalnego Gubernatora i Je­
go otoczenie starosta Dr. v. De- 
,witz, który Go podprowadził vla pil c 
przed dworcem, gdzie były ustawio­
ne oddziały honorowe. W  przemowie 
do Generalnego Gubernatora Dr. v. 
Dewitz podkreślił ścisły związek 
między najwyższymi a najniższymi 
ogniwami administracji. Następnie 
mówił o cierpieniach, jakich ludność 
.tego obszaru doznała V  czasie bol­
szewickiej inwazji i o szczerym uczu­
ciu, z jakim Stryj witał niemieckie­
go żołnierza-wybawcę. Stwierdził, że 
ludność zamieszkująca ten powiat 
chętnie pełni swe obowiązki i w  cią­
gu dwu lat zawsze była pomocną 
władzy administracyjnej, jakkolwiek 
.pewne trudności nie dawały się u- 
niknąć.

Przemówienie Generalnego Guber-. 
natora miało następujące brzmienie: 
„Promienie, dzisiejszego słonecznego 
dnia spływają na lud, patrzący ra­
dośnie. w przyszłość. Gdy tak patrzę 
na waszą ustrojoną 'dziatwę i na 
szeregi waszych mężów —  widok 
ten napawa mnie radością. Na roz­
kaz Ihihrera wkroczyliśmy przed 
dwoma laty do tego kraju, jako re­
prezentanci Rzeszy, ażeby was u- 
wolnić od bolszer.-ików. W  jsrokla- 
macji, mocą której włączałem Ga­
licję do Generalnego Gubernatorstwa, 
apelowałem do waszej lojalności. 
Zwróciłem się wówczas z wezwaniem 
do was o pomoc w budowie nowego 
szczęśliwego kraju w Nowej Euro­
pie i dziś mogę z szczerze odczutą 
wdzięcznością stwierdzić, że lud­
ność Galicji w zupełności poszła za 
mym wezwaniem. Przyjąłem — tak 
mówił dalej Generalny Gubernator —  
wasze przyrzeczenie i cieszą się, że 
ludność polska i ukraińska lojalnie 
współpracuje z niemieckimi władza­
mi. To wasze stanowisko znajduje 
nagrodę w lojalnym postępowaniu 
władz.

Ze Stryja skierował się Generalny

Gubernator swoim samochodem do 
Drohobycza. Tu zgotowano Mu en­
tuzjastyczne przyjęcie. Ulica doja­
zdowa do ratusza była oblężona wie­
lotysięcznym tłumem ludności. Ge­
neralny Gubernator przeszedł przed 
frontem ustawionych oddziałów i 
wszedł do sali ratuszowej, gdzie byli 
zebrani urzędnicy Starostwa. W  
przemowie powitalnej starosta pod­
kreślił fakt, że wszyscy ci ludzie, 
którzy biorą uidzial w tym pełnym 
zapału powitaniu Generalnego Guber­
natora, czują się szczęśliwymi, że 
zostali uwolnieni od bolszewików. 
„Ludność tutejsza zawsze czyniła to, 
co do niej należało i chętnie przyj­
mowała na siebie ciężary, które je j 
wojna nakładała. Wiemy też, że 
Fiihrer ludziom tym kiedyś będzie 
dziękował za to, czego oni dokony- 
wują w tym twardym zmaganiu s'ę 
wspólnie z pracującymi tu Niem- 
cami.“

Generalny Gubernator w odpowie­
dzi swej zapewnił, że Rząd wszyst­
ko uczyni, ażeby lojalną pracę ukra­
ińskiej i polskiej ludności zamiesz­
kującej ten obszar nagrodzić przez 
lojalne postępowanie.

Pierwszy dzień podróży General­
nego Gubernatora zakończyło zwie­
dzenie Truskawca.

Następnego dnia Generalny Gu­
bernator wraz ze swoją świtą przy­
był do Lwowa i udał się do gmachu 
Urzędu Dystryktu. Tam między hj- 
nymi przyjął przedstawicieli lwow­
skiej delegatury Pol. Komitetu O- 
pieki. Reprezentantów Komitetu 
wprowadził kierownik spraw Opieki 
Społecznej pułk. Bisanz.

Zamknięcie granicy 
tnrecko-syryiskiej

STAMBUŁ, 22. 6. —  Attache woj­
skowy przy ambasadzie brytyjskiej 
w Ankarze, generał Arnold, zawiado­
mił oficjalnie rząd turecki o zam­
knięciu granicy turecko-syryj skiej.

10.000 zabitych 
I rannych w  Neapolu
RZYM, 22. 6. —  Angielsko-amery- 

kańskie ataki bombowe na Neapol 
spowodowały dotychczas ogółem oko­
ło 10.000 zabitych i rannych wśród 
ludności. Liczba zabitych wynosi 
2.300.

Pan Generalny Gubernator z uwa­
gą wysłuchał przemówienia, jakie 
wygłosił Dr- Tesznar, delegat P. K. 
Op. na okręg lwowski. Oto jego 
streszczenie:

Przed rokiem przedstawiliśmy Ex- 
cellencji zakres i treść naszych prac. 
Od tego czasu uległy one zmianie; 
pomnożyły się obowiązki nasze od­

kąd nam zlecono opiekę nad rzeszą 
robotników polskich idących do N ie­
miec, a warunki pracy naszej w sto­
sunku do ludności miasta uległy po­
gorszeniu wobec coraz to bardziej ro­
snącej nędzy, spowodowanej o rzez 
przemiany zaszłe podczas okupacji 
bolszewickiej, które Polaków pozba­
wiły materialnych podstaw egzysten­
cji. P. K. Op- wdzięczny jest Excel- 
lencji za to, iż Rząd Gen. Gub. na 
rok bieżący przydzielił Komitetowi 
kontyngenty żywnościowe, lecz wo­
bec tego, i? one częściowo tylko spra­
wę wyżywienia ludności polskiej roz­
wiązują, uważamy sobie za obowią­
zek powiadomić Excellencję o poważ­
nej sytuacji na tym odcinku..' Orga­
nizacja pracy Komitetu napotyka na 
różne trudności. Polska ludność tego 
obszaru, daleka od podawania się 
wpływowi bolszewickiej agitacji, a 
przy tym świadoma objektywnego 
traktowania przez niemieckie władze 
administracyjne, jest tu czynnikiem 
spokoju, porządku i pracy —  i to jest 
podstawą, przy której nadal trwać 
zamierzamy.

W  odpowiedzi na to generalny gu­
bernator Dr. Frank zapewnił delega­
cję, że zna tutejsze społeczeństwo 
polskie, ma na to otwarte oczy i wie 
co w tej wojnie Polacy ucierpieli i 
jak oni do rzeczowej administracji 
niemieckiej rzeczowo się odnoszą. W  
dniu 1. sierpnia r- 1941 rozmawiał z 
reprezentantami tutejszego pilskie­
go społeczeństwa i przyrzekł im, iż 
będzie mu zapewniona możliwość za­
chowania życia, bezpieczeństwa, re-

lig ii i dalszego rozwoju swojej kul­
tury. Dzisiejsze czasy decydują o 
losie Niemiec i Europy. Na tym tle 
lojalność tutejszej ludności polskiej 
zasługuje na właściwą ocenę. Pan 
Generalny Gubernator dziękuje za te 
objawy i zawiadamia, iż zarządził, 
ażeby od dnia 1-go września b. r. 
wydatnie podniesiono racje żywno­
ściowe, i to do takiej wysokości, że 
wszyscy pracujący i członkowie ich 
rodzin w wystarczającej mierze bę­
dą zaopatrzeni- W  ten sposób naj. 
ważniejsza tu sprawa będzie rozwią. 
zana. Poczynania Jego i Rządu ma­
ją  to na celu, ażeby przez odpowie­
dnie zabiegi administracji i przez 
zabezpieczenie wyżywienia wszy­
stkich warstw ludności zapewnić 
współpracę całego społeczeństwa. 
Jestem przekonany —  powiedział — 
że próby skierowane w  celu zapew. 
nienia pełnego rozwoju polskiej lu­
dności obrócą się ku je j zadowoleniu.

W  zakończeniu, gdy pan Generał, 
ny Gubernator Dr. Frank podał dłoń 
Drowi Tesznarowi, ten podziękował 
Mu za jego łaskawe słowa uznania 
i przyrzeczeń i jeszcze raz zapewni) 
o lojalności ze strony polskiego spo­
łeczeństwa. Na to —  na ostatek —  
spotkał się ze słowami: „Polegajcie 
na tym. co powiedziałem” .

Następnie odbyło się posiedzenie 
Rządu, w czym kierowniczy pracow­
nicy Urzędu Dystryktu zdawali 
sprawę ze swych prac.

Wieczorem tego dnia Generalny 
Gubernator odjechał wraz ze swoją 
świtą do Krakowa.

ijoiiia na wsMzie
Naczelna Komenda Niemieckich 

Sił Zbrojnych komunikuje z GŁÓW­
NEJ K W ATE R Y  F IIH RERA w dniu 
22 czerwca:

Na froncie wschodnim miała miej­
sce tylko nieznaczna działalność bo­
jowa o charakterze lokalnym.

Przed przylądkiem Rybackim cel­
nie zrzucone bomby zatopiły przy­
brzeżny frachtowiec.

Nocny atak silnych niemieckich 
formacyj samolotów bojowych był 
skierowany na sowiecki ząkład zbro­
jeniowy położony nad W ołgą. Pod­
czas kiedy w dniu wczorajszym po­
jedyncze nieprzyjacielskie samoloty 
naleciały teren Rzeszy, w czasie u- 
biegłej nocy silna formacja brytyj­
skich bombowców zaatakowała ob­
szar zachodnich Niemiec. Szczegól­
nie w dzielnicach mieszkaniowych 
miasta Krefeld powstały znaczne 
szkody przez bomby rozpryskowe i 
zapalające. Prócz licznych bloków 
budynków zniszczono 2 szpitale. 
Ludność cywilna poniosła straty.

Dotychc-ias stwierdzono zestrzele­
nie 39 kilkumotorowych bombowców. 
Lotnictwo bombardowało w nocy na 
22 czerwca pojedyncze obiekty na 
terenie Londynu i na południowym 
wybrzeżu Anglii.

Jednostki ubezpieczające marynar. 
ki wojennej zestrzeliły nad wybrze­
żem holenderskim z formacji brytyj­
skich myśliwców 3 maszyny.

Podczas ataku nocnego niemiec­
kich samolotów bojowych na port 
Bizerta, w nocy na 21 czerwca —  o 
którym zaraportowano —  uszkodzo­
no bombami 6 wielkich statków han­
dlowych i 2 jednostki wojenne.

KRAKÓW , 22. 6. —  Agencja „Te- 
lepress" dowiaduje się o sytuacji ,na

froncie wschodnim ze źródeł berliń­
skich następujących szczegółów:

W  kilku miejscach łuku Orła do­
szło wczoraj do mniejszych utarczek 
o znaczeniu lokalnym, przy czym 
zniesiono kilka bolszewickich oddzia­
łów wypadowych. Na całym pozosta­
łym froncie panowała zasadniczo 
przerwa w walkach.

Na odcinku Leningradu ciężka ar­
tyleria niemiecka ostrzeliwała z do­
brą skutecznością ruch transportów 
sowieckich na kolejach i szosach.

Niemieckie bombowce dalekody- 
stansowe kontynuowały ostatniej

nocy skutecznie akcję zwalczania so­
wieckiej żeglugi okrętowej na Morzu 
Kaspijskim. Bombami ciężkiego ka­
libru zniszczono i uczyniono nie­
zdolnymi do użytku ponownie 2 
frachtowce o łącznej pojemności 10 
tys. brt., płynące u ujścia Wołgi. 
Również prowadzono dalej z dobrą 
skutecznością zwalczanie sowieckie­
go przemysłu zbrojeniowego na za­
pleczu. Poza tym lotnictwo niemiec­
kie również wczoraj kierowało głów­
nie swą akcję na paraliżowanie so­
wieckich połączeń kolejowych.

BERLIN , 22. 6. —  Sprawozdawca

G łos  dnia
Pod nagłówkiem „Żydzi w Z. S. 

R. R.“  publikuje „A lcazar" arty­
kuł wstępny, w którym ponownie 
z całą dobitnością wykazuje, że 
centrala żydostwa światowego 
znajduje się w Moskwie i że ko­
munizm stworzony jest i propa­
gowany przez żydostwo na to, 
aby ono osiągnęło panowanie nad 
światem.

„Znalezienie grobów masowych 
w Katyniu" —  tak pisze „A lca­
zar" m. i. —  „udowodniło znowu 
fakt, że żydzi grają w Sowietach / 
rolę niesłychaną, a rozwiązanie 
I I I  Międzynarodówki, zarządzone 
niedawno przez Stalina, nie jest 
niczym innym jak tylko nowym 
manewrem, którym się żydzi za­
krywają. Największa część świata 
wie jednak dziś o tym dobrze, że 
jedynym motorem bolszewizmu są 
żydzi.

Od roku 1934, t. j. od czasu kie­

dy osławiony żyd Herszel Jagoda 
został najwyższym szefem GPU, 
Czeka, GPU i komisariaty ludowe 
pozostają wyłącznie tylko pod ko­
mendą jego towarzyszy rasowych. 
Również i roboty publiczne Z. S. 
R. R. podlegają kierownictwu ży­
dowskiemu, którego usposobienie 
najwyraźniej objawia się w tej 
okoliczności, że przy wszelkich ta­
kich pracach mrą tysiące udręczo­
nych robotników od głodu, zimna 
i wyczerpania.

Artykuł ten kończy się wreszcie 
wzmianką, że I I I  Międzynarodów­
ka uległa rozwiązaniu, ponieważ 
organizacja żydostwa światowe­
go uważa się już tak dalece za 
silną,, by móc dokończyć najokrop­
niejsze dzieło zniszczenia wszyst­
kich czasów przez swych przedsta­
wicieli rozproszonych po całym 
świecie.



wojskowy DNB donosi: W  górach
Czarnogóry formacje niemieckie, 
włoskie, bułgarskie i chorwackie w 
przebiegu kilkutygodniowych -walk 
okrążyły i  zniszczyły silne bandy. 
Lotnictwo brało poważny udział w 
tych zwycięskich operacjach. Zdoby­
to wielkie ilości broni, pojazdów i 
materiałów. Cały obszar został w 
przebiegu ostatnich tygodni planowo 
przeszukany i oczyszczony. W  toku 
bardzo ciężkich walk, noszących po 
największej części charakter wyso­
kogórski, wytropiono wszystkie ban­
dy, po czym stłoczono je na południe 
od Sarajewa i tam zniszczono. Co 
najwyżej drobnym częściom grup u- 
dało się uciec w góry. Ponieważ jed­
nak ich organizacja została zupełnie 
zniweczona, nie należy się liczyć w 
przyszłości na tym obszarze z akcją 
przeszkadzającą z ich strony na 
większą skalę. Całe pasima okolic, 
w  których grasowały bandy, zostały 
wskutek tyfusu i głodu kompletnie 
wyludnione. Główni przywódcy band 
Michajłowicz i Tito, zniknęli. W  
związku z tym warto podkreślić, że 
bandy prd przywództwem Tito sta­
wiały najsilniejszy opór.

Koznsmikat wioski
RZYM, 22. 6. —  Włoski komuni­

kat wojenny z 21 czerwca brzmi: 
Podczas ataków na silnie strzeżony 
konwój jedna z naszych łodzi pod­
wodnych pcd dowództwem kapka na 
marynarki Arcangelo Gikberti z Ne­
apolu zatopiła w zachodniej połaci' 
Morza Śródziemnego jeden parowiec 
i  uzyskała celne trafienia na drugim 
parowcu. Dalszy statek handlowy 
średniego tonażu można z całą pew­
nością uważać za zatopiony. Samo­
loty Osi skutecznie zaatakowały 
statki zakotwiczone w porcie Bi- 
zerty.

Lotnictwo nieprzyjacielskie prze­
prowadziło naloty na okolicę Nea­
polu, na Foggia, Spinazzola (Bari), 
Reggio Calabria, Villa San Giovan- 
ni, Castel Vetrano, Porto Empedo- 
cle, Licasta i Syrakuzy. Ogółem ze­
strzelono 26 samolotów nieprzyja­
cielskich, z czego 10 strącili myśliw­
cy niemieccy i włoscy, a 16 artyle- 
leria przeciwlotnicza.

Katastrofalne tnęsSenie zlsnl w Turcji
Acfapaiar w gruzach -  ta illo i w S ta tM e

STAMBUŁ, 22. 6. —  W  sobotę 
zdarzyła się w Turcji ciężka kata­
strofa żywiołowa. W  Stambule od­
czuto dwa silne wstrząsy ziemi, 
których siedlisko znajdowało się w 
bogatej okolicy rolnej miasta Ada- 
pazar w północno-zachodniej Ana­
tolii. Połączenia telefoniczne między 
Stambułem a stolicą Ankarą są 
przerwane, również i pociąg kurier­
ski do Ankary, który opuścił Stam­
buł w niedzielę wieczorem, nie mógł 
jechać dalej napotkawszy po drodze 
na szkody wyrządzone przez trzęsie­
nie ziemi i zatrzymał się w drodze 
na torze. Bliższe szczegóły są jeszcze 
nieznane-

Stwierdzono jednak, że miasto A- 
dapazar ,liczące 2£.000 mieszkańców, 
legło zupełnie w gruzach. O poważ­

nych szkodach nadchodzą też wiado­
mości z miast Geyve, Arifiye, i 
Hendok. Tak ze stolicy Ankara jak 
też i ze Stambułu wysłano około 
północy specjalnie wyposażone po­
ciągi ratownicze. Przypuszcza się. 
że wielka ta katastrofa żywiołowa

©fosiwląglcowa sSiaatfea 
fi&*a©y w e  Włoszech

RZYM, 22, 6. —  Ministerstwo kor­
poracyjne żawiadamia o zaprowadze­
niu obowiązku służby pracy we 
Włoszech. Nowym ustawom, obowią­
zującym od 1-go lipca b. r., podle­
gają wszystkie kobiety roczników 
1919 do 1925 oraz mężczyźni roczni­
ków 1907 do 1925.

spowodowała liczne ofiary w życiu 
ludzkim. Wymienia się cyfrę tysią­
ca zabitych, a także i podobną cyfrę 
rannych.

W  samym Stambule, gdzie wybuch­
ła silna panika, wstrząsy ziemi mniej 
się dały odczuci Niektóre mury ru­
nęły, a budowle odniosły- uszkodzę- 
dzenia. Uszkodzona została także w 
starej dzielnicy Stambułu słynna ko­
lumna Konstantyna, pochodząca z 
pierwszej połowy IV  wieku, znana 
także pod nazwą „kolumny spalo­
nej". Ulica tamtędy biegnąca zo­
stała zamknięta dla ruchu. W  nocy 
spadła ulewa, podobna do oberwania 
się chmur, powodując powódź o 
wielkich rozmiarach, która wyrządzi­
ła wielkie szkody wśród doskonale 
stojących zbóż na polach.

DALSZA U S T A  ©FI AB K A T Y ŃS K I C H
C IŻ Y C K I  A lek san d er. L e g ity m a c ja  Z a rzą ­

du M ię jsk icgo  m. st. W a rs za w y  i ka lend . 
S W A R C  K lem ens, o f. rez . F o to g ra fia  z d e ­

d yk a c ją : ,,Duśku w ró ć  p ręd k o  z d ró w  do 
A lu s i i M un i” , m on ogram  S. K . 

H A R T IN G  M ich a ł, o f. rez . K a rtk a  poczt, 
z n ieczy te ln ym  n adaw cą  o ra z  ad resem : 
S m oln a  19/5 

S M O L O W S K I Jan, w o js k o w y . K a rta  p ocz­
tow a  n ie c zy te ln a  

Z G IE L S K I lub IG IE L S K I R om an , Józef. 
L e g it .  u rz. pań stw ., 2 lis ty  od Z g ie lsk ie -  
go , N ie ś w ie ż ,  ul. R u daw ska  4, o ra z  
św iad . s zczep ien ia  w  K ozie lsku  

N ie ro zp o zn an y  p oru czn ik . W iz y tó w k a  z 
n a zw is k ie m : Z d z is ław  K O S M A L S K I 

P A W Ł O W S K I  C zesław , p p or. rez . L e g it . 
R a d y  A d w o k a c k ie j,  lis t, w iz y tó w k a , fo ­
to g ra fie , s ow ieck i k w it  na odeb ran e 
p rzed m io ty  w  obozie , św iad . s zczep ie ­
n ia  w  K ozie lsku  

S Y L B E R S Z T A J N  K a ro l, p p o r ., K s. st. sł. 
o fic ., s o w ie ck ie  p o k w ito w a n ie  na od e­
b ran e  p rzed m io ty , św iad . s zczep ien ia  
w  K ozie lsku  

L E S Z C Z Y Ń S K I S tan is ław  K a z im ie rz , p o r ., 
z a w ód  c y w iln y :  r e fe ren d a rz  K u ra to r iu m  
O kr. Szk. w  L u b lin ie ; ks. st. sł. o fic ,, 
le g . u rz. pań stw ., k a rtk i p oczt., b a re tk i 
o rd e ro w e  i św iad . szczep, w  K ozie lsku  

N ie ro zp o zn a n y  w o js k o w y ; recep is  p o cz to ­
w y  na n azw isko  S te fan ia  S a ch a rcw icz , 
ad res n ie c zy te ln y  o ra z  św iad . szczep , 
w  K ozie lsku  

F R A N IS Z C Z A K  Józef, w o js k ., s yn  W ła ­
dys ław a ; 3 lis ty

Z IM P E L  F ran c iszek , p o r .; ks. st. sł. o fic .
G O R L IW Y  Jan, p p o r . r e z ., p rzed  w o jn ą  

zam . W a rs za w a , ul. Sienna ?; te leg ram  
z  D ow . Pu łku  B a lon ow ego  w  T o ru n iu  
p a sk i z d ep eszy ), łańcuszek od  zega rk a  
i m eda lik

P O D W Y S O C K I E d w a rd , o fic e r ; ks. st.
sł. o fic ., lis t i św . szczep , w  K ozie lsku  

N ie ro zp o zn a n y  w o js k o w y ; fo to g ra fie  i k o ­
perta

P U C H A L S K I  R om u a ld , ppo r., ur. 20. 11. 
1904 r . : ks. st. sł- o f., św iad . szczep ie ­
n ia  w  K ozie lsku  

M A K S Y M IE N K O  R om an , w o js fiL  le g . u rz. 
państw ., 3 k a rty  p oczt., k tó ry ch  n ad aw ­
cą jest M a ria  M aksym ienko , R adom , ul. 
Ż erom sk iego  30- m . 31, św iad . szczep ie ­
n ia  w  K o z ie lsk u  n r 3058 

N ie ro zp o zn a n y  w o js k o w y ; ka rtka  poczt., 
łańcuszek i św iad . szczep , w  K ozie lsku  

to w a n ie  na p rzed m io ty  odebrane w  obozie  
1 L N Ó W  M ik o ła j, p p o r .; s ow ieck ie  p o k w i­

tow an ie  na p rzed m io ty  odebr. w  oboz ie  
K O R O C Z  S tefan , kp t.; recep is  poczt., l is t  

i k w it  U rz . S k a rb ow ego  w  Pozn an iu  
L A N D S B E R G  L u d w ik  Jan, p p o r .; 2 k a rty  

w iz y to w e  i 2 k a rteczk i z n o ta tkam i 
K O S O B U D Z K I B ...s ław , k p t., syn  Jana.

P r z y  szczą tkach  zna lez ion o  2 lis ty  
N ie ro zp o zn a n y  w o jsk o w y . 23 p o łó w k i zna­

k ó w  ro zp o zn a w czy ch  
D Ą B R O W S K I Jan H en ryk , p o r .; p o zw o ­

le n ie  ńa b roń , lis t, 2 k a rty  poczt, i św . 
szczep ien ia  w  K ozie lsku  

U R B A N IA K  S te fan , p p o r.; u rodź. 1913 r . 
Znak ro zp o zn a w czy

F R ID S O N  Jakub, w o js k o w y . 3 lis ty , k tó ­
ry ch  n adaw cą  jes t F e lic ja  F rid son , 
W a rs za w a , ul. M a rsza łk ow sk a  73, te le ­
g ra m  o ra z  3 k a rty  po cztow e  

S Ł O W IK  A d o lf ,  w o js k o w y . L is t, k tó rego  
nadaw cą  jest F ran c is zek  K apek , C h o­
r z ó w  I I ,  G órn y  Ś ląsk, G ra fin  L a u ra - 
strasse 1., łańcuszek od  zega rk a  i  św . 
szczep ien ia  w  K ozie lsku  

C H O R O S Z U C H A  Józe f, w o jsk o w y . In ż y ­
n ie r , ur. 21. 3- 1898 r . w  R u dn icy , za ­
m ieszka ły  w  C h oszczów ku  k. W a rs za ­
w y . Z n a le z io n o  k s ią żeczkę  P K O . 

C E IM E R  R ob ert, ppo r., syn H erm an a . —  
6 lis tó w , k tó ry ch  n adaw cą  jest W ła d y ­
s ła w  C e im er, W a rs za w a , ul. Jana K a z i­
m ie rza  1 m . 5.

K R A B O W S K I L u d w ik , p o r., lis ty  i  k a r ty  
po cz tow e , k tó rych  n ad aw cą  jest K . K ra - 
bow ska , W a rsza w a -B ie la n y , ul. T o m a ­
sza Zana 27/1, pon ad to  ka len d a rzyk  k ie ­
s zon k ow y  i m eda lik  z łańcuszk iem  

K O W A L C Z Y K  Jan, w o js k o w y , u r. 15-. 3.
1904 r- w  Beł?cu  ( ? ) ,  nau czyc ie l w  Ł a b i­
szyn ie . K s ią żeczka  oszczędn . P K O ., m e­
tryk a  ślubu i odznaka

L A U F E R  A d o l f ,  w o js k o w y . K a r ty  poczt.
i te leg ram  z  T a rn op o la  

N ie ro zp o zn a n y  w o js k o w y . 3 k a r ty  poczt, 
n ie c zy te ln e  i  sow ieck a  gaacta z  dnia
23. 4. 1940 r.

R E D Z IM S K l L U D W IK ,  p p o r ., ur. 25. 8.
1905 r . ;  ks. st. sł. o fic ., k a rta  p rzy d z ia ­
łu w o jen n ego  i  p ism o w o js k o w e

G O N T A R S K I S tan is ław , p o r .-k w a te rm is trz  
Zaśw iad . w o js k o w e  i leg it. u rz . państ.

W KILKU WIERSZACH
@  Niemcy, Włochy, Bułgaria, Wę­

gry, Szwecja. Stany Zjednoczone, 
Wielka Brytania, Meksyk, Kanada, 
wszystkie państwa południowo-ame­
rykańskie, Kolumbia i Nikaragua 
uznały nowy rząd argentyński.

A  Japońskie czynniki wojskowe na 
Filipinach zwróciły się do filćpińfcłSej 
rady administracyjnej z prośbą o na­
tychmiastowe powołanie do życia spe­
cjalnej komisji, która by podjęła pra­
ce przygotowawcze do ogłoszenia 
niepodległości Filipin.

Do atelier konserwatora dzieł 
sztuki znajdującego się na przed­
mieściu Nicei wtargnęli złoczyńcy, 
którzy skradli obrazy wartości oko­
ło miliona franków. Łupem złodziei 
padło również płótno pędzla Tinto- 
retto przedstawiające „Zuzannę w 
towarzystwie starców".

0  Australijski minister spraw 
zagranicznych Evartt, który ostatnio 
bawił w Ameryce, przybył we wto­
rek do Anglii. Jako członek rządu 
australijskiego weźmie on udział w 
posiedzeniach angielskiego gabinetu 
wojennego.

®  Żona Czang-Kai-Szeka przybyła 
do Ottawy, gdzie przyjęta została 
przez premiera kanadyjskiego Mac- 
kenzie Kinga. W  środę wygłosiła ona 
przemówienie w obu izbach parla­
mentu.

/\ Ponieważ skutkiem doskonałych 
warunków atmosferycznych w czasie 
obecnej wiosny liczyć się trzeba ze 
szczególnymi zbiorami we Włoszech, 
przeto zamierza się okres czasu do 
przystąpienia do uprawy jesiennej 
zużyć na spotęgowaną uprawę soi 
celem powiększenia zapasów tłusz­
czu w kraju.

W  bieżącym roku Portugalia 
spodziewać się może 20.000 ton 
pszenicy ze swej kolonii Angoli. 
Ogólne zbiory w Angoli wyniosą o- 
koło 30.000 ton, z czego na własną 
konsumeję potrzeba jedynie 10.000 
ton.

@  Po swym powrocie z Czung- 
Kingu generał ' Stillwell oświadczył 
jedynie: „Najcięższe zadanie czeka
nas jeszcze na Pacyfiku."

Te/ Z końcem maja br. liczba mie­
szkańców w Rzymie wynosiła
1,491.339 osób.

N A U K A

N A U K A  N IE M IE C K IE G O  ura. konc. 
p rz e z  W ła d z e  S zk o ln e : G Ł Ę B O K A
18. P o c zą tk i i  k on w ersa c ja  d la  m ło ­
d z ie ży  1 s ta rszych . W P I S Y  N A  L I ­
P IE C  I (11— 7 ).  P r z e d  pokątinym i 
„ le k c ja m i ’ 1 o s tr z e g a  się. v

K T O  u d z ie li le k c j i  g r y  fo rtep ian u  
za a w a n sow a n e j L is ty  G. L .  24394' v

L W O W S K A  S Z K O Ł A  S A M O C H O ­
D O W A  azkoM k ie ro w c ó w  na w szys t­
k ie  k lasy  p o ja zd ó w  m ech an iczn ych , 
z a ła tw ia  fo rm a ln o ś c i o tr z y m a n ia  
p ra w a  ja zd y . D la  za m ie jscow ych  u lg i 
1 o p iek a . —  L w ó w , ul. S Y K S T U S K A  
N r .  63. te le fo n  260-22 2627

K O R E S P O N D E N C Y J N A  N A U K A  —
w p ro g ra m ie  licea ln ym , g im n a z ja l­
nym  (p rz e d m io ty  m a tem a tyczn o -p rzy  
r o d n ic z e :  m a tem a tyk a , f iz y k a ,  che­
m ia .  In fo rm a c je :  M g r .  S. F e d ia i  —  
W a rs za w a , S m o ln a  34, m . 4. 2902

M U Z Y K  w yu c zy  g r y  sk rzyp co w e j. —  
W a ru n k i sk rom ne. Gaz. L w . 23851

R O B O T N IK Ó W  fa c h o w c ó w  lub  pół-
fa ch o w có w  p rzy jm ie  natychm iast 
n iem iecka  fa b ryk a  w y ro b ó w  p ap ie ­
ro w y ch  Z g ło s zen ia : L w ó w , 29 Jun i- 
strasse (3  M a ja ) 10 od  god z . 8— 12.

P O S Z U K U J Ę  dośw iadczon ego  w  spi-a 
w ach  p o d a tk ó w  b u ch a lte ra , b ila n s i-  
&tę, ob ezn an ego  z p row ad zen iem  n o ­
w o czesn e j bu ch a lte r ii (k o n te n p la n ) 
d la  p o w a żn e j k a w ia rn i w e L w o w ie . 
R e fe r e n c je  pożądane. W a ru n k i p ie r ­
w szo rzęd n e . Ł a sk a w e  lis ty  do A d m : 
G az. L w . n r 23943
ł---------------------------------------------------------------

P O S Z U K U J Ę  P o lk i  *  d ob rym i p o le ­
cen iam i u m ie ją c e j d ob rze  g o to w a ć  
do w s ze lk ie j pom ocy d om ow e j. C a ł­
k o w ite  u tr zy m a n ie  i dobre ^w ynagro- 
d zen ie. Z g ło s z e n ia : :  u l. K a z im ie ­
r z o w s k a  39, I .  p., d r zw i na  p ra w o .

S Z E W C Ó W  I R O B O T N IK Ó W  n i e - 
K W A L IF IK O W A N Y C I I  p rzy jm ie  na­
tych m iast fab ryk a  obu w ia  R yn ek  3,
I . p. na b a rd zo  d ogod n ych  w a ru n ­
kach . Zusatz itn. —  Zgłaszać się  co ­
d z ien n ie  w  fa b ry c e  od  god z . 7 do 
5 -tej po po łudn iu . 23823

K O R E S P O N D E N C Y J N IE  n a u c za m : 
N ie m ie c k i .  R o sy jsk i, M a tem a ty k a . 
F iz y k a , S te n o g ra fia , K s ię g o w o ść . —  
D ozw o lon e. Z n aczek  96 g r .  W a r s z a ­
w a , ul. S en a to rsk a  22, m . 24, G e r ­
m a n is ta  A łp a to w . 2973

P O S Z U K U J Ę  n au czyc ie lk ę  ję z y k a  nie 
m ie ck ie go  i  fran cu sk iego  2 god z in y  
ty g o d n io w o . Z g łoszen ia  Sakram en tek  
3, I p. m . 14, w  g o d z in , od  19.30— 21

W A L C A  w ied eń sk iego  w  ob ie s tron y  
S w iD g -s ex te ta  o ra z  S w in g -s tep ’ a —  
uczy  W ie c zy s ty , K o p e rn ik a  16. K o ­
rzy s tn e  w a ru n k i lc k c y j so lo w ych

| WOLNE PCSflDY 1

P O T R Z E B N A  od  za ra z  m łoda  in te­
lig en tn a , u czc iw a  pan n a  do  p ro w a ­
dzen ia  go sp od a rs tw a  i p rzed s ięb io r ­
s tw a . J ę z y k i:  p o lsk i, u k ra iń sk i, ew en  
tu a ln ie  n iem ieck i. W a ru n k i ba rd zo  
dob re  w ed łu g  u m ow y . Z g łoszen ia : 
T r in k o w , S tan is ław ów , u l. Gołu- 
ch ow sk iego  N r .  4. 2951

Z D O L N A  S T E N O T Y P IS T K A  i siła  
p isząca  na m aszyn ie  z doskona łym  
jęz . n iem ., za ra z  poszu k iw an a . O so­
b iste zg łoszen ia  ew . podan ia  z  za łą ­
c zn ik am i (ż y c io ry s , odp isy  św ia ­
d e c tw  itd ) do : D is lr ik tg ru p p e  Frem - 
d e n v e rk c h r  i- d. H au p tgru p p e  Ge: 
w e rb lic h e  W ir ts c h a ft  u. V e rk eh r  
L em b e rg , O ch ron ek  8, p ok ó j 20.

P O T R Z E B N Y  ch łopak  do ró żn ych  
rob ó t w  k a w ia rn i - r e s ta u ra c ji I  k l. 
d o b rze  p ła con y . C za rn ie c k ie g o  1.

F R Y Z J E R K Ę  dam ską p rz y jm ę  na 
ty ch m iae t. P G r tz l B ro n is ła w a , L w ó w  
C h o rą żc zy zn y  9. 23750

D E N T Y S T A  B IE G Ł Y  W  O P E R A - 
T Y W IE  i techn ice  do p row ad zen ia  
zak ładu  w  W a rs za w ie  poszu k iw an y . 
Z g ło s zen ia : K . F A B IA N C Z Y K , —
K R A K Ó W , u lica  Bem a 4. ‘23789

P O D M A J S T R Z Y C H  (d o zo rc ó w  m e lio  
ra c y jn y e h ) p r z y jm ie  f ir m a  m e l io r a ­
c y jn a . Z g ło s z e n ia  L w ó w , S ak ra  men 
tek  26, I I .  p  23702

P O S Z U K U J E  s ię  n a tych m ias t s łu żą ­
cą  do w s y s tk ieg o  na dob rych  w aru n  
kach . Z g ło f*zen ia : P a s a ż  H au sm a n a  
8 I I .  p ., m . 3 (b iu r o )  m. g . 5— 8.

P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  B U D O W L A N E
z w łasn ym  pcrsona lcm  i m aszynam i, 
na d ogodn ych  w aru n kach  i do p rzy  
jem n e j n racy , w a żn e j ze w zg lę d ó w  
w o jsk o w y ch , p oszu k iw an e  jak o  —  
podprzedsięb iore.a . —  Z g łoszen ia  do 
Gaz. L w o w . pod  N r . 2957

P O S Z U K U J E M Y  M A L A R Z Y ,  L A ­
K IE R N IK Ó W , M A L A R Z Y  - B R Y G A ­
D IE R Ó W  do ro b ó t  a k o rd o w ych  ł
s ta ły ch . N a  życzen ie  m ieszkan ie  i 
c zęśc iow e  u trzy m a n ie  z kuchni za ­
k ła d ow e j. W a r s z ta ty  m a la rs k ie  — 
K u r t  K l in g e r .  L w ó w , ul. Z ie lo n a  4 
T e le fo n  113— 80. 283t

P O S Z U K U J Ę  k u ch a m i do n iem iec ­
k ie g o  dom u -na w y ja z d  (d o b re  w yn a  
g r o d z e n ie ) .  Z g ło s zen ia ; Z a m a rs ty -  
n ow ek a  39, I I .  p., od  8— 12. 24421

S E K R E T A R K Ę  p r z y jm ę  na doakon a -' 
ły ch  w aru n kach , z część, u trzym a ­
n iem . O fe ę ty  p rzez  B iu ro  G łęboka 
18, I . ,  ty lk o  od 3— 5 pod  „ B y t “ . v

P O S Z U K U J Ę  n a tych m iast f r y z je r k ę  
dam ską . W a ło w a  5. 24056

F IR M A  k ra w ie c k a  p ra y jm ię  cze lad n i 
ka. u czn ia  (u c zo n ic ę ), p o d rę c zn ego ; 
Z yb lak iew jcza  37, I .  p. B e re zo w sk i.

S A M O T N Y  poszuku je in te l., c zys tą  
gospodyn ię  do w szys tk iego . W ię k s ze  
m ieszka/n ie. L is ty  G az. L w . 24051:

D O Z O R C Y  P o la k a  poszuku ję. L is ty  
do G az. L w . 23907

W Y S O K Ą , p ro w iz ję  o tr z y m u ją  a g en ­
ci p o r tr e to w i.  F o to  - U n iw ersum  —  
W -w a .  Śn iadeck ich  3. 2972

D U Ż E  p rzed s ięb io rs tw o  p rzem y s ło w e
poszu ku je  k w a li f ik o w a n e g o  rym arza  
s p e c ja lis tę  do u p rzę ży  i p a sów . L i ­
s ty  z odp isam i ś w ia d e c tw  do A d m : 
G az. L w . n r  2991

W Y T W Ó R N IA  C H E M IC Z N A  B IO N
poszu ku je  p rzed s taw i ci c li  p o d ró żu ­
ją cych  i m ie js c o w y ch  n a  k ro m y , pu ­
d ry , p roszk i i p as ty . W a r s z a w a , ul. 
C h m ie ln a  63. m . 5. 2984

P O S Z U K U J E  Rię rob o tm ik ów  i fu r ­
m a n ów . Z g ło s z e n ia  w  I I I .  fa b r y c e  
sk ó ry , L w ó w , G ab ric lów ika  7— 9.

S I Ł Y  p iszące n a  m a szyn ie , buchalte  
r ó w  (k i )  b ila n so w ych , p rz e z  w ię k s z e  
p rz e d s ię b io rs tw o  p rzem y** 'ow o  hand l0 
w e  z a ra z  poszu k iw an i. A rb e its g em e in  
geh a ft, J a g ie llo ń s k a  20, I.  p. v

G O S P O D Y N IĘ  u czc iw ą  n a  dob rych  
w a ru n k ach  do g o sp od a rs tw a  d om o ­
w e g o  p r z y jm ę  n a ty ch m ia s t. A b rą h a -  
m o w ic z ó w  2. m . 8, 2— 6. 23916

P O S Z U K U J E  się m a g a zy n ie ra  (k ę )
z e  zn a jo m o ś c ią  ję z y k a  n iem ieck iego  
F r ib z  D am kę, O pe l - G rossh an d ler, 
L o m b ć rg , R a s im ir s tr .  32, fe l.  109 81

r~~ POS A O POSZUKUJ/T |

Z A G I N Ę Ł Y : m e try k a , p a szp o rt so­
w ie ck i, z a św ia d c zen ie  zw o ln ien ia  
z  poboru  do p ra c y  na n a zw isk o  
S T E F A N O W IC Z  A D A M  i paszport 
p c lsk i na n a zw isk o  S T E F A N O W IC Z  
M A R IA .  —  O s trz e g a  s ię  przed 
nadużyciem . 2970

Z G U B IO N O  A u s w e is  w ydan y  przes
O stbahn  H och b au in sp ek tion  na na­
zw isk o  B ry liń sk i P io tr .  23837

Z G U B IO N O  dn ia  14. 6. 1943 m ięd zy  
M ok rzan am i a C zerch ow ą  (ob ok  Sam ­
b o ra ) p o r t fe l z d oku m en tam i na na­
zw isk o  P iek a rsk i B o les ław  ur. 10.
8. 2 3 ' w  P rzem yś lu , zam ieszka ły  o- 
becn ie w e  L w o w ie  G ru n w a ld zka  3, 
a to :  A u sw e is  z H ote lu  G eo rge ’ a,
N ach tau sw c is , zw o ln ien ie  z Baurlien- 
stun (fiTjOO), M usterungsen tscheid  i 
F n h rradsch e in  na H o te l G eo rge 'a . —  
Z n a la zcę  p roszę  o z w ro t  za od d a ­
niem  kosz tów  p rzesy łk i. 23776

Z G U B IO N O  A u sw e is  w yd a n y  p r z e z  
f i r m ę  B iroh m a n  w e  L w o w ie  na n a ­
z w isk o  K u ch ta  Johnnn  z a m ie s zk a ły  
L w ó w . K lo n o w ic z a  16. 24035

P O T R Z E B N A  k ra w c z y n i do domu. 
Z g ła s za ć  s ię  m ięd zy  3— 4, L w ó w  ul. 
D o m a g a łic zó w  6 a.

S P R Z E D A W C A  z  b ra n ży  k s ięga rsk o  
p a p ie rn ic z e j,  szuka pracy . N a jc h ę t ­
n ie j 4 na  p r o w in c j i  Ł a s k a w e  l is t y  don iw  - na  p r o w in c j i  t>\ 

v  Adm . Gaz. L w . 238440

P R Z Y J M Ę  d z iew czyn ę  do p om ocy  w  
sk lep ie . S ap iehy 67, S tećków . 23911

. ,     ......................

P R Z Y J M Ę  D O C H O D Z Ą C Ą  u czciw ą , 
obezn an ą  z go to w a n iem  i w ych ow a  
n iem  m a łe g o  d z ie ck a  <ło n ie m ie c k ie j 
ro d z in y . Z n a jom ość  ję z y k a  n iem iec ­
k ie g o  kon ieczn a . Z g ło s zen ia : H erb s t- 
s tra sse  (P e łc z y ń s k a  30) on. 5. I .  p. 
od god z . 18 w ie c zo rem . *

P O S A D Ę  p o r t ie r a  p rzy jm ę . Ł a s k a ­
w e  lis ty  do G az. L w .  23902

Z G U B Y

Z G U B IO N O  A u n w ek  n r 1202 na na 
zw isk o  W y b ra n ie c  B ro n is ła w a  w y  
dan y  p rze z  Izb ę  Z d ro w ia . —  Z w ro t  
w y n a g ro d z ę . P io t r a  12. 23921

Z G U B IO N O  A u sw e is  n r 733 w y d a n y  
p rze z  K o le j  W sch . B a lick i Tadeusz.

Z G tT B IO N O  A u sw e^g  n a  n azw isko  
L e c h o w ic z  S fa n is 'a w  za m ie s zk a ły  
w  R od a tyczn ch  299. v

O S T R Z E G A  s ię  p rzed  nabyc iem  z a ­
gu b ion e j k a r ty  p ra w a  ja zd y  A  3105, 
w y s ta w io n e j p rz e z  S tad th au p tm an n a  
w e  L w o w ie  d la  w ozu  osob ow ego  O st 
310555 D is tr ik t  F rem d .m verk eh rvo r-  
ban  des Ga Uziom . Ł a s k a w e g o  zn a ­
la zcę  u p ra sza  s ię  o zw ro t  pod a d re ­
sem : R rem d en ve rk eh rve rb a n d  p lac
M a r ia ck i 8. T e le fo n  120— 81.:

S K R A D Z IO N O  doku m en ty  J ó z e fa  
Ł o to ck ie g o  i M a r ii Ł o to c k ie j w  cza ­
sie  n ie s zc zę ś liw ego  w ypadku  w  dn iu
7. c zerw ca  1943, l .  j .  2 d e k re ty  w o j 
skowe. św ia d e c tw a  w o jsk o w e , d ek re t 
em ery ta ln y , * m e tryk ę  u ro d zen ia  J ó ­
z e fa  i M a r ii Ł o to c k ie j  o r a z  m etryk ę  
ś lu b u ; —  p an a  z ło d z ie ja  p roszę  o 
z w ro t  pod adresem  M a r ia  Ł o to ck a , 
L w ó w , Ż ó łk iew sk a  74, I .  24196

Z G U B IO N O  paszp ort sow ieck i na  na  
zw isk r  M a r ia  S tęga , L w ó w , u lica  
T a rn o w s k ie g o  80. v

Z G U B IO N O  ks iążeczkę U hew p iecza ln i 
S p o łeczn e j, A u sw e is  i dow idkę na  
n a zw isk o  A n a s ta z ja  Zwozida. v

Z G U B IO N O  m etryk ę  u rod zen ia  na 
n a zw isk o  S te fan ia  S za ła śn ik  w yd a n ą  
p r z e z  p a r a f ię  N iż a n k o w ic « .  k a rtę  
w ym e ld ow a n ia , zd jęc ia  do Kenm kar- 
ty. Ł a s k a w y  zn a la zca  zechce z w r ó ­
c ić  za  w y n a g rod zen iem , p l. B y c z e w ­
sk iego  2, D z ia n v  v

S K R A D Z IO N O  m e try k ę  na n a zw isk o  
K a ra k u s zk a  H e len a . Ł y c za k o w s k a  
165. Z w ro t  w yn a g ro d zę . <

S K R A D Z IO N O  dn ia  21. 6. p o r t fe l z 
A u s w e js e m  —  w y s ta w io n y m  p rze z  
D eu lsch - lta lien is ch  C as ino  o ra z  in­
ne doku m en ty  na n azw isko  Józe f K a ­
w a lec . P ro s zę  o z w ro t  d ok u m en tów  
za  w yn a grod zen iem  p od  a d re s e m : 
L w ó w ,  ul. K op e rn ik a  5;  I p. v

Ś R O D A  16. b. m . sk rad z ion o  w s tr y j 
sk im  p oc ią gu  torebkę, p aszport so­
w ie ck i, m e try k ę  chrztu  n a  n a zw isk o  
C a r  S te fa n ia  o ra z  150 z ł. g o tó w k ą . 
P r o s z ę  o z w ro t  doku m en tów  pod a- 
dresum  C a r  S te f., L w ó w , S erbska  6.

Z G U B IO N O  17. 6. 1948 to reb k ę  z l e 
g i ly m a c ją ,  k a r to tek ę  n »  k a rtk i ż y w  
ilo śc iow e , 2 m e try k i u ro d z e n ia ; zn a  
lazcę  p ro s zę  o  zw ro t  K o z ie ln ik i  138 
K a zu la k  W ik to r ia ,  m e try k ę  z dom u  
K aau lak  zam ęż. M a rs za łek  K a ta rzy n a

S K R A D Z IO N O  A u s w e is  na n a zw isk o  
A d a m c zy k  A rn o ld .  24022

S K R A D Z IO N O  p aszp o rt w ra z  *  m e ­
tr y k ą  i in n e m i doku m en tam i n a  n a  
zw isk o  R o z a l ia  Bakalska, u rod ź, w  
r .  1880, P o lk a ,  w yd a n y  w  K a łu szu .

W  T R A M W A J U  8, w ó z  144, sk ra ­
d z io n o  z  ty ln e j lub b o czn e j k io s zon i 
c z te r y  n ow e  p ię ć d z ie s ią tk i i p e łn o ­
m ocn ic tw o  Ź o f i i  G erschel, u w ie r z y ­
te ln ion e  w  K r ó le w s k ie j  H u c ie  p r z e z  
n o ta riu sza  D am m a  d a ją ce  m l p r a w o  
za s tęp yw a n ia  j e j  w  sp raw ach  sądo­
w ych . P r o s z ę  o z w ro t  p e łn o m o cn ic ­
tw a  ul. T e re s y  12, m . 3. v

Z G U B IO N O  16. 6. n iem . p r a w o  j a ­
zd y  w y s ta w io n e  na n a zw isk o  Z b ig ­
n ie w  M a lin a , D łu gosza  33, m . 4. —  
Zw rot, w yn agrod zę . ▼

Z G U B IO N O  A u sw e is  w yd a n y  p rze z  
O stbahn B . W . L e m b c rg -W e s t  na  
n a zw isk o  D rozdA  R o m a n ; zn a la zc ę  
p roszę  o  z w ro t  za  w yn a g ro d zen io m .

S K R A D Z IO N O  A u sw e is  n r  120 d n ia  
15. 6. na  n a zw isk o  M ich a lin a  C zop.

S K R A D Z IO N O  p aszp o rt sow ieck i —-
M old ekartę . B esch e in igu n g  w yd an y  
p rze z  P o l iz e iv e rw a ltu n g  w e L w o w ie  
n a  n a zw isk o  W in k le r  B ro n is ła w  —  
Z y b lik ie w ic z a  24 a. m . 5. 24027

Z G U B IO N O  p aszp o rt z  fo to g r a f ia m i 
15 m a ja  1943. Ł a s k a w y  zn a la zca  do 
rę c zy  pod ad resem  K ra s ic zyń sk a  S ie  
fa n ia .  W in n ik i,  ul. F ra u k a  52. v

Z G U B IŁ E M  A u sw e is  na  n a zw isk o
K a f ta n  A le k s a n d e r  nr służb. 26-86 ; 
p roszę o z w ro t  do D y re k c ji tra m w . 
W u leck a  c z te ry . v

S K R A D Z IO N O  d n ia  16 6 p a s zp o r t  
sow ieck i na  n azw isko  B u rbeto  B o le ­
s ław , L w ó w . P a w ik o w s k ie g o  4.

S K R A D Z IO N O  Auswoife, k s ią żeczkę  
U b e/ p iec za ln i i le g ity m a c ję  p o cztow ą  
po lską  na n a zw isk o  K o rm ^ u sk o  % a  
L w ó w , R ó w n a  8. *

S K R A D Z IO N O  p o r t fe l  z  d ok u m en ta
m i n a  n a zw isk o  L ity ń s k i S ta n is ła w  
p roszę  o  z w ro t  k a rty  zw o ln ie n ia  od 
w y ja zd u  na ro b o ty  do R ze s zy , L w ó w  
K ru p ia rs k a  19. v
---------- — -------- ----------  , i n

Z G U B IO N O  K ra  ft fa h rzeu g s ch e łn  na, 
m o to cyk l n r  r e j .  V  - O st 27001.
P r z e s t r z e g a  s ię  p rzed  nadużyciem. 
W a s s e rw ir ts c h a fts a m t —  L em b e rg .

D N IA  10. 6. 1943 r . z g u b io n o  w  
tr a m w a ju  n r 5 św ia d e c tw o  ślubne i  
p a szp o rt sow ieck i na n a zw isk o  A n n a  
Jew iu ch . Z n a la zca  zo s tan ie  w y n a g ro  
dzony.' L w ó w . ul. O k rężn a  19, m. 4.
 ------a - -----------------------
S K R A D Z IO N O  A u sw e is  n r. 66 w y d a ­
ny p rze z  ,,B e tr ieb s le lłe c’  na n azw isko  
Z en ob ia  T a rn a w sk a . v

ł L O K A L E  I

P O K Ó J  z kuchnią lub 2 p ok o je  * ku 
ch n ią  s łoneczne poszuku ję . E w en t. 
za m ia n a  za  podobne w o k o lic y  I>w or 
ca  g ło w n e g o . P o ś red n ic tw o  dobrze  
w yn a g ro d zę . L is t y  G a i L w . 2 3 ^ 6
---------------------------------------------------------- — n
P O S Z U K U J Ę  p ok o ju  s łon eczn ego  —  
p e ł n ok  ó m f o r to  w  ego, um eb low an  ego^ 
Przy d ob re j rod zin ie , od z a r a z .  N a j ­
ch ę tn ie j w i l la  w  o g ro d z ie , ew en t. za  
m iastem . Ł a z ie n k a  g a zo w a  w zg l. g a z  
w  dom u kon ieczn y . C en a  ob o ję tn a . 
L is t y  do G az. L w . n r  23876

S Z U K A M  poko ju  i  k la tk i sch odow ej 
do nauk i na p a rę  g o d z in  dziennie 
L ia ty  dtr Gaz. L w . 23752

P O S Z U K U J Ę  3 lub 2 -p ok o jow e  m ie
s zk a n je  k o m fo r to w o  ew en t. koszta 
lub p o ś red n ic tw o  w yn a g ro d zę . m o ­
ż liw e  też za m ia n a . W ia d o m o ść : Bu­
dziń sk i. L e g io n ó w  41. sk lep . 23673

S Z U K A M  pokoju  u m eb low a n ego  łub 
n ie  p r z y  in te l. l s o lid n e j rod zim e. 
L is t y  G az. L w . 23653

H O T E L -P E T iS J O N A T  W A R S Z A W A ,  
M ok o tow sk a  41. P o k o je  jasne. c zy ­
ste, w y g o d n ie  u rząd zon e . 2950

M IE S Z K A N IE  tr z y p o k o jo w e . pe łny  
k om fo rt, s ło n e c zn e  w  śródm ieśc iu  —  
z a m ie n ię  za  takow e- 1— 2-poko jow e. 
K ra k o w s k a  3, sk lep  , ,K w ia t y “  24329

P O S Z U K U J Ę  1 lub 2 pok o je  z kuch 
n ią , suche, w e jś c ie  z  k la tk i schodo­
w e j  ; k oszta  zw ró cę . G az L . 24229

P O S Z U K U J Ę  m ies zk a n ie  1— 2 poko­
je  z kuchn ią , k o m fo r t  lub p ó łk o m ­
fo r t ,  ch ętn ie  w  n ie zn n e jo n a liz o w a - 
nym  dom u. O zyn s* z g ó r y  P o ś r e ­
d n ic tw o  w yn a g ro d zę . G. L . 24086

P O S Z U K U J Ę  3— 4 p o k o jo w eg o  m ie ­
szk an ia  p e łn o k o m fo r to w e g o  lub p ó ł 
k o m fo r t  z  ga zem , boże b yć  um eb lo­
w ane. P o ś red n ic tw o  w yn a g ro d zę . —  
L is ty  do G az. L w .  24030



W siedzibie Ormian lwowskich
Jednym z najstarszych w  świecie 

narodów chrześcijańskich pochodze­
nia indo-europejskiego są Ormianie, 
którzy już w IV  wieku przyjęli wia­
rę Chrystusową. Z ojczyzny swej 
Armenii poprzez Gruzję, Aserbej- 
dżan i Kurdystan rozprzestrzenili się 
po całym globie, a statystyka z r. 
1938 ocenia ich ogólną ilość na
2,240.000. W  Europie mieszkają głó­
wnie na Bałkanach i we Francji.

Osobne odgałęzienie stanowią Or­
mianie zrośnięci zupełnie z kulturą 
polską, a osiadli na terenie naszego

Z D N I A
DZIŚ ZACIEMNIAMY:

Początek 22.00  

K o n i e c  4.00
A LAR M  LOTNICZY

10-sekundowe sygnały 

ODW OŁANIE
długi sygnał 1-minutowy

kraju w ilości kilku tysięcy. Przy- przyćmionym świetle, sączącym się
byli do nas przed wiekami, ciągnąc przez barwne szkła witraży poli-
z towarami od dalekich Indyj po za- chromiczne arcydzieła J. II. Rosena.
chodnią Europę. Tu założyli bogate, Wśród najstarszych zabytków
pełne wschodnich towarów składy, świadczących o starodawnej kulturze

tego narodu zachował się prastary 
ewangeliarz pisany od r. 1197 o 
426 kartach pergaminowych, ilumi­
nowanych najwspanialszymi w trwa­
łym do dziś kolorycie miniaturami. 
Równie cennymi. dokumentami są: 
mszął ormiański napisany przez za­
konnika Onufrego Asłaha w r. 1677, 
dokument erekcyjny ołtarza św. Ja­
na w Katedrze z r. 1672, śpiewnik 
ormiański z r. 1783 i in.

Wyroby dawnego rękodzieła będą­
ce w posiadaniu arcybiskupstwa 
świadczą również o wysokości kun­
sztu ormiańskiego pracownika: ol­
brzymia perska misa mosiężna, zdo­
biona w subtelne wzory w XV wie­
ku, baldachim i ornaty, pasy bizan­
tyńskie » z X II  wieku oraz cenne o-

Hodowla drobnych zwierząt 
w gospodarstwach rolnych

Dziś dzień Wandy

Dwie są prawdy o Wandzie. Jed­
na naukowa, najbardziej zdecydować 
nie wyrażona u Brucknera, który w 
„Dziejach Kultury Polskiej" pisze o 
tym jakby pod przymusem: „o 
Wandzie wypada coś opowiedzieć 
wobec nadzwyczajnej je j popularno­
ści, o jakiej niemniej niż stosześć- 
dziesiątpięć dramatów, ballad, ro­
mansów, artykułów wymownie 
świadczą". I  poddaje surowej kry­
tyce legendarne opowieści kronika­
rzy Kadłubka i Długosza, które prze­
rabiali późniejsi historycy a z niedo­
wierzaniem odnosili się do prób wy­
jaśnienia źródeł tego mitu o znanej 
nam przecież wszystkim „córce Kra­
ka, królewnie Wandzie". —  Więc... 
nie było żadnej Wandy.

A le  jest i druga, równie realna 
prawda. Mamy kopiec Wandy i całą 
wielką literaturę na je j temat, zapi­
sane też to imię w kolendarzu sło­
wiańskim. co prawda dopiero od ro­
ku 1827, kiedy to po raz pierwszy 
zestawił go Tadeusz Wojewódzki.

Co zaś najważniejsze, mieliśmy, 
mamy i mieć będziemy tysiące i ty­
siące naszych Wand równie nam 
drogich, szacunku i miłości godnych 
jak ta, która choć może nie istniała, 
stała się nam jednak wyrazem i 
przykładem cnót przez niewieście 
pokolenia pielęgnowanych.

Sygniówka — Skniłówelc

W e wczorajszym doniesieniu o po­
święceniu nowej kaplicy SS. Felicja­
nek zaszła pewna nieścisłość. Prostu­
jemy ją zaznaczając, że kaplica 
znajduje się w Skniłówku; rola są­
siedniej Sygniówki w tym taka, że 
SS. Felicjanki zajęte są pracą na 
tym gospodarczym terenie.

Katedra ormiańska

wypierając z rynku skutecznie ży­
dów; tu również wybudowali szereg 
swoich kościołów. Skupieniem kultu­
ralnym i siedzibą ich arcybiskup­
stwa stał się Lwów.

Pełna cichego uroku Katedra Or­
miańska z XV  wieku, z dobudowaną 
później dzwonnicą, wyznacza cen­
trum życia dzisiejszych Ormian. 
Wokół niej skupiły się zabudowania 
ralnym i siedzibą ich areybiskup- 
i  dobroczynny „Mons Pius", klasz­
tor SS. Benedyktynek Ormiańskich, 
mieszczący przed wojną w swych 
murach gimnazjum, drukarrę i wie­
le innych instytucji ormiańskich.

W  katedrze złożonej harmonijnie 
z trzech części, pochodzących z roz­
maitych epok, najpiękniejsze są fr e ­
ski Mehoffera i mistyczne wprost w

W nętrze  katedry

brązy, z słynącą łaskami Matką Bo­
ską Jazlowiecką na czele — stano­
wią wiekowe uposażenie tego za­
kątka promieniującego kulturą 
Wschodu, żyjącą w ścisłej i harmo­
nijnej symbiozie z zachodnią cywili­
zacją.

Pierwsze egzaminy czeladnicze 
mistrzowskiei

Przed kilku dniami rozpoczęły się 
we Lwowie po raz pierwszy od czasu 
wojny egzaminy czeladników w rze­
miośle. Ogółem zgłosiło się 1.200 
kandydatów, rekrutujących się głów­
nie z tych rzemieślników, którzy o- 
trzymali zezwolenie wykonywania 
pracy przez odpowiedniego starostę 
i  odroczenie egzaminu czeladniczego.

Ze względu na brak czasu i mate­
riału zrezygnowano przy egzaminie 
czeladniczym z przedkładania próbki 
sprawności. Każdy kandydat przy e- 
gzaminie przedkłada dowody pracy, 
które pozwalają ocenić jego wiado­
mości i umiejętności zawodowe. Dwa 
dni są przewidziane na egzamin 
praktyczny, jeden dzień na egzamin 
teoretyczny. _ Egzamin piśmienny o- 
bejmuje wiadomości fachowe, ra-

S f%wa i tak
W  komisowym składzie

Przychodzą —  odchodzą —  prze­
glądają —  krytykują —  targują się! 
Panie —  paniusie —  panienki —  pa­
nowie rozmaitego wieku również. 
Czego tu nie ma ?!

Oto „biustonosz" tuli się miłośnie 
do „rajtek"... Tam znowu, „skandy- 
nawy" depczą brutalnie lilipucie pan­
tofelki, godne nóżek Kopciuszka.

Biodrówka ongiś ledwie mogąca 
pomieścić obfite kształty swej b. 
właścicielki, daremnie czeka swego 
przeznaczenia...! Za obszerna —  za 
pakowna! Nie wzbudza obecnie żad­
nego zainteresowania. Tam znowu 
Świecą bielą koszule męskie frakowe, 
wstydząc się swojej białości niepo­
szlakowanej, swojej zbędności... 
Frak ?!! Biała koszula ? 7 Dzikie po­
mysły! Czemże prać tę białą koszu­
lę? Ktoś zwraca uwagę, że można 
ufarbować na granat —  brąz —  i 
że nawet, do końca wojny —  ewen­
tualnie bez prania i t. p—

W  innym miejscu pysznią się suk­
nie damskie, szlafroki, bielizna i

dessous. Klientki oglądają podnieco­
ne —  zemocjonowane.

Właśnie jedna z nich przymierza 
szlafroczek. Od słowa do słowa, to­
czy się dyskusja ze sprzedającą 
panią n„ temat wyboru.

Kupująca panienka, widocznie 
skłonna do zwierzeń, właśnie obja­
śnia, że jedzie do Warszawy —  i 
chciałaby w coś ładnego się przy­
stroić —  może suknia... a może 
szlafroczek... (zerka przy tym łako­
mie na piękne dessous). —  Jaka ce­
na tej kombinacji?

Sprzedająca wymienia sumę.
—  Cóż to?! Pasek!!!
—  Więc decyduje się pani na ten 

szlafrok ? ,
—  Sama jeszcze nie wiem... jesz­

cze raz przymierzę tamtą i tę su­
kienkę. (Zaczyna się przymierzanie, 
oglądanie). N ie! Może pani ma coś 
innego! Ta mi nie odpowiada. Przy 
tym za długa —  po kolana!

—  Sądzę, że najodpowiedniejszy 
będzie dla pani kostium kąpielowy —

Hodowla małych zwierząt gospo­
darskich i ptactwa nabiera w okresie 
wojennym specjalnego znaczenia. A - 
by zaś hodowlę tę ekonomicznie roz­
winąć, trzeba ją prowadzić zespoło­
wo; innymi słowy poszczególni i 
rozstrzeleni w terenie hodowcy mu­
szą się dla własnego interesu zrze­
szyć w odpowiednie związki. Wspo­
mnianych Związków jest już sporo 
w Gen. Gub. Naczelne kierownictwo 
nad nimi spoczywa w  rękach W y­
działu Głównego Wyżywienia i Rol­
nictwa. Pedagogiczna praca instruk­
torów terenowych jest ugruntowywa­
na przez staie kursy, urządzane w 
zimie. Na kursach tych hodowcy 
szkoleni są teoretycznie. Przy pomo­
cy żywego słowa, pokazów, filmów, 
broszur itp „ mają oni sposobność 
wszechstronnie zapoznać się z daną 
dziedziną hodowli. t.

Równolegle ze szkoleniem teore­
tycznym postępuje selekcja zwierząt, 
mająca na celu wyeliminowanie po­
śledniej rasy; należ., również wspo­
mnieć o znakowaniu zwierząt i  pro­
wadzeniu rachunkowości.

W  dziedzinie hodowli bóbr’ usta­
lono już, które, rasy na terenie G. 
G. są najodpowiedniejsze i najbar­
dziej ekonomiczne dla rolnika. Po­
zakładano również we wszystkich 
okręgach sztuczne wylęgarnie —  ich

zdolność wylęgu wynosi około pół 
miliona jaj. Liczba gospodarstw pro­
wadzących rachunkowość wzrosła 
dziś ao 2009. Obecnie Związki ro*- 
w ijają ożywioną akcję, zmierzającą 
do stosowania odpowiednich metod 
tuczenia drobiu. _ |

Bardzo pomyślnie rozwija się Ko* 
dowla królików ze względu na war­
tość ich mięsa i futerka . Hodowla 
zwierząt futerkowy -h, głównie lisów 
srebrnych, ograniczona jest dzil 
wskutek niekorzystnych warunków! 
wojennych, utrudniających podawanie! 
odpowiedniej karmy. .Wyraźny roz­
wój należy stwierdzić na odcinku 
hodowli jedwabnika; w 1940 r. byłol 
240 hodowców, obecnie jest ich po* 
nad 2000. Również pomyślnie rozwija! 
się hodowla pszczół. Związek pszcze­
larski zorganizował na terenie Genu 
Gub. prawie 600 kursów. Hodowla 
kóz rozwija się szczególnie w go­
spodarstwach ’-~"łowatych.

Stwi.sdzić więc należy, że hodowla 
drobnych zwierz"'- i ptactwa rozwija 
się coraz pomyślniej i zyskuje wśród 
rolników ccraz wiccej zwolenników. 
Przekonali się oni bowiem, że ho* 
dowla prowadź' i  według zasad o- 
statnich zdobyczy wiedzy- i praktyki 
w kródrim czasie i przy małych na­
kładach daje znaczne korzyści dla; 
gospodarstwa. * ■*

Letniska słonecznego Podola

ćhunki, rysunki, znajomość przedsię­
biorstwa i znajomość języka niemie­
ckiego w obrębie swego fachu. Ustny 
egzamin obejmuje ten sam zakres. 
W  ten sposób kandydat na czeladni­
ka wykazuje, czy opanował przynaj­
mniej podstawowe wymagania swo­
jego rzemiosła.

Egzaminy przeprowadzane są głó­
wnie we Lwowie —  szczególnie do­
tyczy to specjalnych działów, jak np. 
zegarmistrze, szklarze itp.; egzami­
ny w zakresie krawiectwa, ślusar­
stwa, tokarstwa i innych mogą być 
przeprowadzane w miastach obwo­
dowych.

Po zakończeniu egzaminów czelad­
niczych (zgłoszenia przyjmowane są 
w  dalszym ciągu) zostaną przepro­
wadzone egzaminy mistrzowskie.

tnówi złośliwie udręczona sprzeda­
jąca pani.

—  Ten? Nie. Nie podoba mi się!
—  Więc właściwie na co pani re­

flektuje? Może piękne pończoszki?
—  Co?? Pończochy!!? A  któż dzi­

siaj nosi pończochy? Zwłaszcza jak 
się ma ładne nogi! —  W  tym miej­
scu sprzedająca mimowoli kieruje 
wzrok na pałąkowate „piękne nóżki" 
panienki. Pauza. —  Właściwie, to 
ja  chciałam zaproponować... p a n i  
kupno garderoby jaką mam do 
zbycia...

«
Wchodzi inna paniusia. —  Wiek 

grubo pobalzakowski —  w  każdym 
razie pięćdziesiąt wiosen z okładem — 
włosy mocno szpakowate (farba 
obecnie b. droga), buziuchna solidnie 
umalowana, widocznie pani nie ża­
łuje na kosmetyki.

Co pani osbie życzy? —  pyta 
sprzedająca pani.

—  Suknię wizytową!
—  Właśnie mam coś odpowiedniego!
Z tymi słowami podaje elegancką,

granatową.
—  Nie! To nie dla ninie! Za 

ciemna.
—  Więc może ta? Brązowa w białe 

groszki?

„Ciepłe Podole" jest zupełnie od­
rębną i oryginalną pod względem 
krajobrazowym i klimatycznym kra­
iną geograficzną. Posiada ono kli­
mat czarnomorski, który odznacza 
się wczesną wiosną, gorącym latem 
i długą pogodną jesienią. Warunki 
te sprzyjają wspaniałemu rozwojowi 
południowej przyrody. Stoki jarów 
porastają licznymi winnicami, sada­
mi bardziej południowych owoców, 
oraz ogrodami pełnymi —  gdzie in­
dziej u nas nie spotykanych —  ja­
rzyn.

Ponieważ stopień zachmurzenia lu- 
taj jest najmniejszy w Polsce, po­
wstały na tym obszarze niezwykle 
dogodne warunki dla rozwoju ruc!.u 
letniskowego oraz leczenia klimatycz­
nego. Kąpiele rzeczne są ciepłe i 
wskutek właściwości miejscowego 
klimatu trwają od połowy wiosny do 
końca września. Sezon zaś leczenia 
klimatycznego rozpoczyna się już 
15 kwietnia. Z kąpieli słonecznych 
można korzystać przez cały czas po­
ry, ciepłej, a to dzięki konfiguracji 
terenowej. W  dosłonecznych bowiem 
j- .-ach nie ma zimnych wiatrów, któ­
re tak często tę część kraju nawie­
dzają.

Sezon letniskowo-leczniczy rozpa­
da się na trzy okresy: wiosenny,
letni i jesienny. Sezon wiosenny 
wskazany jest dla uzdrowieńców po 
ciężkich chorobach, dla wyczerpa­
nych pracą i nerwowych; sezon je­
sienny ze względu na piękną pogo­
dę i bogactwo owoców —  dla cierpią­
cych na otyłość, niesprawne trawie­
nie i skazę moczową.

Do najważniejszych miejscowości

—  Ta? ? To dobre dla starszej pani!
—  No, ta na pewno będzie dobra. 

Spokojna, wytworna, biała w czarny 
deseń —  do tego biały kapelusik...

—  Tak —  ale to chyba dla mojej 
mamusi...

—  To „mamusia" pani jeszcze ży­
je?  —  zwraca się z lekką ironią 
wyprowadzona z równowagi sprzeda­
jąca.

Zaczyna się przerzucanie — szuka­
nie, namysły.

—  Myślę, że przeciw tej sukience, 
nie będzie pani miała już żadnych
zarzutów —  mówi sprzsdrjca.

Tu wyjeżdża nieb': ;ka suknia dla 
podlotka... Pani przymierza - kry­
guje się —  ogląda —  wreszcie 
pada: —  No tak, owszem —  kolor 
niezły, i fason, ale —  za długa —  
kolana przykrywa... Może pani je ­
szcze coś znajdzie w tym rodzaju, 
ale krótszą!

Sprzedająca paniusia już wściekła, 
wyjmuje z szafy różową sukienkę 
swej dwunastoletniej córki i mówi:

—  No, a ta? ?-.
—  O !! Widzi pani!!! Trzeba było 

od razu mi ją pokazać!! —  woła 
50-cioparoletnia smarkula...!

L. R.

klimatycznych' należą Zaleszczyki* 
Okopy św. Trójcy, Uścieczko, Koro- 
piec, Bilcze Złote i inne. Do naj­
cieplejszych zaś —  Horoszowa, W 
której temperatura powietrza w lo­
cie sięga do około 58 st. C. i

Beremiai..- są idealnym miejscenf 
campingowym, zaś Czerwonogród le­
ży w jednej z najpiękniejszych kot­
lin położonych w jarach na Podolu, 
Na ciepłym Podolu niemal każda 
miejscowość położona w jarze jest 
miejscowością klimatyczno-letnisko- 
wą. Na stokach słonecznych jarów 
Dniestru, Strypy, Zbrucza i Dżury- 
nu, wśród winnic i sadów można 
znaleźć spokój i pokrzepienie po ca­
łorocznych trudach. Obfitość owoców 
i jagód obiecuje rozkosze smakoszom, 
zaś urozmaicony teren o stromych 
zboczach jarów tworzących przepięk­
ne, zalesione panoramy ze swoimi 
wijącymi się w zakrętach wężowych 
ciepłymi rzekami —  przedstawia raj 
dla turystów.

Z  powiatu czortkowskiego

Nie masz tu miasteczka ni wsi, 
gdzie by nie można było spotkać się 
ze śladami wielowiekowego naszego 
wkładu kulturalnego. Na myśl to 
przychodzi np. na wzmiankę o wsi 
Winiatyczach, o których dowodną 
notatkę podaje „Gazeta Lwowska" z 
roku jeszcze 1839 (N r. 89). Czyta­
my tam co następuje:

„Nasz ziomek i zaszczytnie znany 
artysta Marcin Jabłoński wykończył 
temi dniami duży obraz przedstawia­
jący „Wniebowzięcie Maryi Panny", 
Piękne dzieło to prawdziwie mistrzo­
wskim pędzlem wykonane nie małą 
będzie ozdobą dużej i wspaniałej 
cerkwi we wsi Winiatyczach, obwo­
dzie czortkowskim, kosztem Julii 
hrabiny Duninowej-Borkowskiej wy­
murowanej".

Rozumie się i ten ołtarzowy obraź 
był fundacją hr. Borkowskiej.

W ANDZIOM  W  DZIEŃ IM IENIN ..)

S3afki
Gdy przycichnie miejski gwałt 
i  ustanie turkot aut 
wyjdą z kąta Dobre Duszki 
i  przycupną u poduszki.

Przyjdą siwe Krasnoludki 
przyodziane w żółte butki... 
Tomcio Paluch, Pan Twardowski 
Puk swawolny szekspirowski...

Wilk, Trzy świnki i kapturek
dwa kociaki szaro-bure... 
Królewicze, Cudne Grajki 
może... inne jeszcze Bajki...

Naokoło Twojej głowy 
mrok rozpostrą szafirowy, 
by przez okna się nie wdarły 
dzienne troski —  marne karły.

Leszek Majewski



O G Ł O S Z E N I E
P A Ń S T W O W A  S Z K O L Ą  H A N D L O W A  W Y Ż S Z E G O  S T O P N IA  

w e L w o w ie ,  S karbkow ska  39,
o tw ie ra  w  l ip c u :

1. s z e ś c io ty g o d n io w y  ku rs K S IĘ G O W O Ś C I P R Z E B IT K O W E J  d l*  
b u ch a lte rów .

2 3-m ies. k u rs  S T E N O G R F U  P O L S K IE J  i N J E M IE G K IE J .
3. 6 -tygod n iow y  ku rs  A N A L IZ Y  B IL A N S Ó W  P R Z E D S IĘ B IO R S T W  

P R Z E M Y S Ł O W Y C H .
4. 5 -m ies. K U R S  O G Ó L N O  - H A N D L O W Y .
W p is y  cod z ien n ie  m ied zy  17— 19.

D y rek c ja .

W Y S T A W A  SZK O LN A
W  dn iach  od  25 b m . do dn ia  30 bm . w  god z . od  9— 19 o d b y w a ć  się 

b ęd z ie  w  budynku  szk o ln ym  p r z y  u l. P ie k a rsk ie j 9 w y s ta w a  p ra c  uczen ie 
S zk o ły  Z a w o d o w e j i G osp od a rcze j. D Y R E K C J A .

+ $p. F R A N C IS Z E K  S T E C Z E Ń  
m irr. p ra w , k ie ro w n ik  f i r m y  j 

P e te r  P u lk a s  E rb en , p o  d łu g ich  
i c ię żk ich  c ie rp ia n ia ch , za op a ­
tr zo n y  Św . S a k ra m en ta m i, zm a r ł 
dn ia  21. c ze rw ca  1943 r .  o godz. 
5.15 rajno, p r z e ż y w s zy  la t  35. —  
O b rzęd  p o g rzeb o w y  o d b ęd z ie  się  
d n ia  23. c z e rw ca  o  god z . 17.30, 
z  K a p lic y  A n a to m ii  p rzy  u l. P i e ­
k a r s k ie j  52, n a  c m e n ta rz  Ł y c z a ­
kow sk i o c zym  za w ia d a m ia

Ż o n a  *  R od z in ą .

+ $p. F R A N C IS Z E K  S T E C Z E Ń  j 
m gr . p ra w , k ie ro w n ik  n a s ze j | 

L w o w s k ie j f i l i i ,  z m a r ł d n ia  21. 
c ze rw ca  1943. P o g r z e b  odbędzie  
dię w  środę d n ia  23. c ze rw ca  br. 
o  g od z . 17.30 z K a p lic y  A n a to m ii 
P r z y  ui. P ie k a r s k ie j  52, n a  cm en f 
tarz* Ł y c za k o w s k i. .

Z a rząd  F a b ry k i O b u w ia  j 
P io t r  P u lk a  S p ad k ob ie r­

cy w  R ad om iu .

t Z a  sp o k ó j duszy  d ro g ie g o  
M e ia  i O jc a  ś. p. J A N A  
A N D R Z E J A  H U G E T A , eksped 

je n ta  p ocz tow ego , zm a r łe g o  d n ia
7. g ru d n ia  1942 r .  w  S am borze , 
w  d n iu  P a t r o n a  J e g o , 24. c z e rw ­
ca 1943 r. zo s ta n ie  o d p ra w io n a  
U R O C Z Y S T A  M S Z A  Ś W . w  ko­
śc ie le  Św . M ik o ła ja  o  g o d z in ie  
9 -te j r a n o  p r z y  G łó w n ym  O łta ­
rzu , o  k tó r e j  z a w ia d a m ia ją  w  
g łęb o k im  sm utku p o g rą żen i

Ż on a  i D z iec i.

D n ia  25. c z e rw c a  1943 r . p rzy  I 
tym  sam ym  o łta r z u  o  godz. 9 -te j j 
r a n o  ta k a  s a m a  M S Z A  Ś W . za  
sp ok ó j dusz ś. p . J a n a  A n d r z e ja  J 
H u g e ta , E l ja s z a  i M a r i i  S za- i 
chów . J a n a  i K ry s ty n y  H u g e tó w  

Ż on a , C ó rk a , S j  
1 B ra to w a .

■ W  d ru g ą  bo lesną roczn icę  ! 
t r a g ic z n e j ś m ie rc i śp. D r  S 

K A Z IM IE R Z A  S Z U M O W S K IE G O  [ 
o d p ra w io n e  za s ta n ie  N A B O Ż E Ń ­
S T W O  Ż A Ł O B N E  w  k o śc ie le  j 

i A rch i k a ted ra ln ym  w  dn iu  26 -go  j 
c z e rw ca  1943, o  godz. 8 -m ej r a n o  6 

I na k tó re  K rew n ych , P r z y ja c ió ł  
Z n a jo m y ch  za p ra sza

Żona i  C ó reczk a .

t P01SCEMIA GODNE FIRMY ii
C H R O M O W A N IE  —  N I K L O W A N I E  
S Z U B R O W S K I ,  B O IM Ó W  C Z T E R Y .

W I E L K I  w y b ó r  to w a ró w . A r ty k u ły  
szew sk ie , rym a rsk ie , s p rzę t r y b a c k i, 
g a la n te r ia ,  kosm etyka , w s z e lk ie  t y ­
p y  la ta rek , b a te r ie ,  o g n iw a , to rb y , 
p a p ie r  p a k o w y , s zp a ga t, m a te r ia ły  
p iśm ien n e  d o s ta rc za  z p ie rw s z e g o  
ź ró d ła  zakupu  p rzed s ta w ic ie l h an d lo  
w y  Busk, k. L w o w a , B a to re g o  9.

P .  T .  K U P C O M  d o s ta rc za m y  h erb a - 
to l i c zek o la d o l k o le ją  E K S P R E S S  do  
w s zy s tk ich  m ie js c o w o śc i. O fe r ty  na  
ż y c z e n ie  w y sy ła  f i r m a :  „E M P E **  —
L w ó w ,  29. C ze rw ca  10. 2933

K R E M  S P O R T O W Y  i in n e  s p e c ja l­
n e , pudry, p ro s zk i do zęb ów , p a s tę  
D en to lan  d o s ta rc za  W y tw ó r n ia  B ion  
W a rs za w a , C h m ie ln a  63, m . 5. C en ­
n ik i b e zp ła tn ie . 2974

W  K S IĘ G A R N I  —  A N T Y K  W A R N I  
A .  K R A W C Z Y Ń S K I  —  L w ó w ,  u lica
T r y b u n a l s k a  i s  —  s p r z e d a ż  i
kupno książek n ow ych , o k a zy jn y ch , 
a n tyk w a ry c zn ych . G ra fik a , sztychy.

K U Ś N IE R S K A  p ra co w n ia  P . K a r -  
p iak . Z y b lik ie w ic z a  4, udzie la  p orad  
w  sp raw ie  k o n se rw a c ji fu te r  i t .  p.

R E S T A U R A C J A  ~  J A D A L N I A  B a ­
to re g o  18 —  S zym on a  1: 21966

P R Z E P IS O W E  zd ję c ia  do  K en n - 
k a r t y  W c ią gu  24 g od z in  Sap ieh y  89

D O  K O N S E R W O W A N IA  O W O C Ó W
T J A R Z Y N ,  B E N Z O E S  S O D O W Y  —  
D ro g e r ia  L w ó w , K o p e rn ik a  jeden .

T R U T K A  N A  M U C H Y , F L I T  D ro ­
g e r ia  L w ó w , K o p e rn ik a  je d e n . 2962

G A Ł K I  P R Z E C IW M O L O W E  D ro g e ­
r ia .  L w ó w , K o p e rn ik a  jed en . 2961

C E N T R A L A  S P R Z Ę T U  R O W E R O ­
W E G O , K . Z b roźek , W A R S Z A W A ,  
Senatorska 36, p o leca  do na tych m ia ­
s to w e j d o s ta w y : sp rzęt r o w e ro w y ,
la ta rk i e le k tr .  i ś rod k i, ż a ró w k i do 
la ta rek , lam py , p a ln ik i i p rzek łu w a- 
cze k a rb id o w e , te rm osy  i szk ła za ­
pasow e, apara ty  p ęd z le  i ostrza  do 
go len a , ig ły  g ra m o fo n o w e  i s tru ny, 
g rzeb ien ie , c y g a rn ic zk i itp . C eny śc i­
ś le h u r to w e ! T o w a r  w ysy łam y  za  za- 
lic zeD :cm  po o trzym an iu  zadatku .

Z D J Ę C IA  Z  I. K O M U N I I  św. w  F o to  
W . B enesza , Z o f i i  2. 2633

R E P E R A C J E  W S Z E L K IE  od z ie ży  —
c e ro w a n ie , ła p a n ie  oczek, n ic o w a n ie , 
b ie lizn a , n a p ra w a  skarpet, p rzy jm u -. 
je m y  n ad a l w  n aszym  sk lep ie  L w ó w  
K O P E R N IK A  19. W A R S Z T .  P .  P .  
P O L S K I  K O M IT E T E  O P . 2791

Z A B A W K I  rę c zn ie  w y k o n a n e  w  du­
żym  w yb o rze , d r z e w n e : konie, z w ie ­
r z ą tk a  kaczk i, w ia d e rk a , s zu fe lk i, 
w ó ze c zk i i t .  P . Z  o d p a d k ó w  m a te ­
r ia ło w y ch  i  s zn u rk a : to rb y , la lk i,  
m is ie , p a ja c e , p i łk i .  —  A r ty s ty c zn e  
K W I A T Y  i B R O S Z K I  do b lu zeczek  
i k o s tiu m ów  .le tn ich  w  dużym  w y  
borze  W A R .  P .  P  P O L .  K O M . O P

P Ł Y T Y  G R A M O F O N O W E , IG Ł Y  —  
..F O -F O  R A “ . C H O R Ą Ż C Z Y Z N Y  5.

Z E G A R K I ,  b u d z ik i n a j le p ie j  n a p ra ­
w ia  n a js ta rs za  a r y js k a  f i r m a  J A N  
S E L T E N R E IC H ,  P Ł .  H A L IC I v I  14.

K S IĘ G A R N IA  P R Z Y  U L .  K A Z IM IE  
R Z O W S K IE J  49 ku pu je  —  sp rzed a ­
j e  k s ią żk i w s ze lk ie j tr e ś c i n a  n a j ­
d o go d n ie js zy ch  w aru n kach . 2674

P L U S K W Y  z a g r a ż a ją  z d r o w iu !  D e ­
z y n fe k c ję  m ie s zk a ń  „G a zo ch em ia ’ * 
L w ó w , H a u p ts tra sse  (P i łs u d s k ie g o ) 
n r  21. T e le fo n  271— 06. 2696

j  " KUPWO —  SPRZEDAŻ )
P A T E F O N  S zw a jca rek ! d w u sp rężyn o  
w y , sprzedam , ul. K o ch a n ow sk iego  
79. H . p ., m ieszk . 6 a . 24368
» -------------------------------
W Z M A C N IA C Z  3 la m p o w y  w  p ię k ­
n e j sk rzyn eczce  g r a ją c y  na  ad ap te r  
sp rzed a m , u<l. K o ch a n o w sk ie g o  79,
I I .  p.. m ieszk . 6 a. 24367

D O  sp rzed an ia  n ow e  m odne f i r a n k i  
s ia tk o w e  p rzed w o jen n e  z k w ia tk a m i 
R z e ź b ia r s k a  5, m . 4, od 5— 7. 24407

K U P I Ę  n a tych m ias t w ó z e k  sp o rto w y  
K o n k o n a  z budką w  p ie rw s z o r z ę ­
dn ym  s ta n ie . S łon eczn a  25, b ra m a
5-ta . m ie s zk a ifie  15. v

K U P IĘ  z b ió r  p ieśn i k o lo ra tu ro w ych  
na  sopran . R u to w sk iego  8 m . 7 2*1335

S P R Z E D A M  u b ra n ie  ' 'b ia ł e  b ie lsk ie  
p ie rw szo rzęd n e  na w yso k ie go , d yw an  
p ersk i 260X165 i 2 X 1 . p ó łb u c ik i 
m ęsk ie  b rą z o w e  i b ia łe  41— 2. U l ic a  
S łon eczn a  25, b ra m a  6, gan ek  —
I I .  p.. od 16— 18. . v

P O W L E C Z E N IA  n ow e h a ft „ to le d o ”
1 kom p le t, łó żk o  b laszane sp rzedam . 
K u rk o w a  46 m . 14 111 p. gan ek  na 
le w o  od  g . 17-tej lub ran o . v

S P R Z E D A M  cza rn e  u b ra n ie  do uszy 
c i  a, kostium  h ib  p łaszcz, ul. K łu -  
gzyń ska  6/1 (b . Ł y c z a k o w s k ie j ) . v

K U P U J Ę  u żyw an e  w iec zn e  p ió ra , K a ­
z im ie rzo w sk a  3. L o te r ia  N r  310.

F O R T E P I A N  p ie rw s zo r z ę d n e j m a rk i 
i ja k o ś c i sp rzedam . O sso liń sk ich  10 
m ie s zk a n ie  5 23189

K U P IĘ  p ia n in o . P ie k a rs k a  34, m . 5.

F O T O A P A R A T  K U P IĘ  f i lm o w y  do ­
b ry  Jag ie lloń ska  11 a, m . 3. 23201

O B R A Z Y  r ó w n ie ż  s ta r e  o ra z  l i t e r a ­
tu rę  z zakresu  m a la r s tw a  kup ię. D r  
m ed .' K o ch a n o w sk iego  14, I .  p ię tro .

K O L C Z Y K I n ow oczesn e  d la  pan ien k i, 
p ie rśc ion ek , kup ię . G az. L w .  23806

S K U P  K ra k o w s k a  3 —  k u p u je  1
sp rzed a je : d yw a n y , k ilim y , g a rd e ­
robę, b i e l i c ę  ob u w ie , k r y s z ta ły  rtp.

R A M Y  s ta re  i o b ra z y  n aw e t z n i ­
s zczon e  kupię. Ł y c z a k o w s k a  17 —  
R es ta u ra c ja . 22890

F O R T E P IA N  n a jk ró ts z y  m odel, ja k  
n ow y . sp rzedam . N o w a c k i —  L w ó w  
P iłs u d s k ie g o  17._____________________ 22919

IN S T R U M E N T Y  m uzyczne, pa te fou y , 
p ły ty , now e,* s ta re , po łam ane kupu je 
s ta le  M U S IK  U N IW E R S A Ł  L w ó w . ul- 
K op ern ik a  5- 2.3248

F E R S Z A L T J N G  rhęski. B a n ia k  n a  
b ie lizn ę , W a n ie n k ę  d la  d z ieck a , k i l ­
ka  R A M  z fO R G A N T Y N Ą  n a  m uchy 
sp rzedam . K och a n ow sk iego  12, m . 2.

S P R Z E D A M  M E S Z T Y  dam sk ie  s zew  
ro t fe  n r  39. K o c h a n o w sk ie g o  12, d ru  
g i e  p ię tro , gan ek  n a  p raw o . v

K U P IĘ  dom  m u row an y . 3 u b ik a c je  
w  s tro n ie  K lep  a ro w a  lub Ł y c z a k o ­
w a . L is t y  G az. L w . 22632

P O D E S Z W Y  d rew n ia n e , le tn ie  i z i ­
m ow e  w  dużym  w yb o rze  —  s ta le  na 
sk ład z ie  ju ż  od 4 z ł. N o w a k ,  T a r ­
n ów , K ra k o w s k a  8. 2856

M Ł Y Ń S K IE  M A S Z Y N Y ,  k am ien ie  — 
m a te r ia ły  d c  n a k ła d a n ia  kam ien i i 
łu szcza rek . w s ze lk ie  P rzy b o ry  m łyń ­
sk ie  d o s ta rc za : ,,M ły n o b u d o w a “  —
W a rs z a w a . L w o w sk a  9. te l. 8-18-64

B E T O N IA R K Ę  —  m aszynę do m ie ­
s za n ia  betonu z  m otorem . W IN D Ę  
b u d ow lan ą , K A F A R .  Ł A M A C Z  do 
k a m ien i, K O C IO Ł  do  sm oły  z roz- 
p ry sk iw a c zem  kupię. L w ó w , B a to r e ­
g o  c z te ry , m ieszk . d z iew ięć . 2925

S P R Z E D A M  ła d n ą  S Z A F Ę  ja sn ą , —
K red en s  p o k o jo w y , L E Ż A K ,  S za fę  
B IB L IO T E C Z N Ą ,  S T Ó Ł  p o k o jo w y , 
$cianikę n a  rzeczy , W ie s za k  s to ją cy , 
W A G Ę  290 k g ., L u s tro . K o ch a n o w ­
s k ie g o  d w a n a śc ie , d ru g ie  p ię tro  w e j ­
śc ie  p r z e z  g a n ek  n a  p ra w o . ▼

Z A M K I  B Ł Y S K A W IC Z N E ,  g rzeb ie -  
n ie , szczo tk i, renu row jad ła , k o rk i do 
bu te lek , pasta  d o  obuw ia , sp rzedaż f a ­
b ry c zn a  D /H . K u ro w s k i, —  W a r s z a ­
w a , P la c  N a p o le o n a  n r .  &. 2663
u. .......................-     ..i
O B J E K T Y W Y  d o  a p a ra tó w  w ą sk o ­
ta śm ow ych  kupi F o to s p e z ia lg e s c h a ft  
J. G iir s ch ln g  P iłs u d s k ie g o  11. 2833

D Y W A N  p e rs k i „K ir m a n 4* 3 m . kw . 
u b ran ie , sp rzed am . L is to p a d a  23/5.

P .  T . D E N T Y Ś C I !  U N IK A J C IE  N IE  
F A C H O W Y C H  P R Z E T W Ó R C Ó W  —  
Z Ł O T A .  U ż y w a ją c  n aszych  w ysoko- 
w a rto ś c io w ych  b lach  i lu tó w  z ło ty ch  
z a o s z c z ę d z ic ie  czas i p ien ią d ze . J A N  
W O J T Y C H ,  L w ó w . A k a d em ick a  8.

Z A M IE N IĘ  m ęsk ie  p ó łb u c ik i n r  43 
b ia łe  p łó c ien n e  n a  s k ó rza n e j p ode­
s zw ie , n a  ta k ie  sam e n r  40— 41 ul. 
P o n iń s k ie g o  5, m . 1, od  g .  13— 14

S P R Z E D A M  P A T E F O N  m ań k i r o s y j
sk le j, w a liz k o w y , zu p e łn ie  n ow y . —  
W ia d om ość  P la c  S trz e le ck i 10, m . 3,

K U P IĘ  p an to fe lk i le tn ie  d z ie c in n e  
lub d am sk ie  r. 33 n a  k o rk a ch , k o tu r 
n ach  lub in n y  fa son  —  n isk i obcas. 
Z g ;,  Gaz. L w  n r . 24311

R A J T K I  (p r y c z e z y )  g a b a rd y n o w e  —  
S P R Z E D A M . N a  B a jk a c h  4. I I .  p .,
m ie s zk a n ie  5. 23993

S P R Z E D A M  m aszyn ę S in g e ra  p ie r ­
ś c ien io w ą  K le P a r o w s k a  4, I .  p . m . 8

K U P IĘ  ton ę  w ę g la .  P o d a ć  cen ę do
1 G az. L w . n r  24289

IN S T R U M E N T Y  M U Z Y C Z N E ,  p rzy *  
b o ry  , L I R A ’ * K O P E R N IK A  10. 2889

K U P IĘ  ku rtk ę  sk ó rza n ą  a lbo  p łaszcz
d zw o n ić  136— 42. 23954

K U P IĘ  a k c je ;  p ła cę  so lidn ie . L is t y  
A d m . G az. L w . 23945 i

K U P IĘ  e legan ck i s z la fr o k  m ęsk i —  
o r a z  kape lu sz w e lu ro w y  c ie m n o -z ie ­
lon y . Z g ło s z e n ia  P la c  . Sm olk i l a  —  
m ies zk . 9 a. od 1— 6. 23958

Z N A C Z K I  R O S Y J S K IE  p o jed yn czą  
ser ie  lub c a ły  z b ió r  n a jch ę tn ie j 
„p o s t fr is ch **  o ra z  G u b e rn a to rs tw  —  
ku p ię . L is t y  G az . L w .  23871

U B R A N IE  c iem ne n a  ś red n ie go  w  
b a rd zo  dob rym  s ta n ie  sp rzedam . —  
L w ó w .  Ż u liń s k ie g o  12, m . 4, 17— 20

K U P IĘ  c e n try fu g ę  w  d ob rym  s ta n ie  
L is ty  z P odan iem  ceny G. L .  23974

M A S Z Y N A  S in g e ra , k ry ta  c z ó łe n k o ­
w a, s tan  d o b ry  do sp rzedan ia . U lic a  
F r ie d r ic h ó w  3. d o zo rca . 23979

S P R Z E D A M  r o w e r  n a  dw óch  k ó ł­
kach  d z ie c in n y , ul. J ana  S ty k i 1. 1
I I .  P., boczn a  Ż ó łk ie w s k ie j. .  23868

S P R Z E D A M  fu tro  m ęsk ie  n,a ś re ­
d n iego , d y w a n  3 V 4  m. i bucik i m ę ­
s k ie  c za rn e  n r 41. L w ó w ,  G ród eck a  
31. b r . I I I . ,  d r zw i 138. 23849

S P R Z E D A M  d om ’ z d ow o ln ą  ilo śc ią  
g ru n tu  r ó w n ie ż  p a rce le  bu dow lane. 
W ia d om ość ; L w ó w , Z b o isk a  14. —  
d w ó r , E lżb ie ta  K o rza n o w sk a . 23861

S P R Z E D A M  u b ra n ie  k o so w sk ie  k r e ­
m ow e , b ia łe  m eszty  37 sk ó ra , d w ie  
suk ienk i b ia ła  o rg a ń d i,  r.T^treska 
d łu g ie . Sakrarrten tek  32. m . 4, od 3-5

K S IĄ Ż K I ,  b e le trys tyk ę , n u ty , ro c zn i­
k i  „B lu szcz**  i t .  p . sp rzed am , ul. 
T o ro s iew ic za  15. m ie s zk a n ie  1. —  
m ięd zy  god z. 15 do 20. 23866

S P R Z E D A M  u b ra n ie  m ęsk ie  n o w e ;
K ra s z e w s k ie g o  19, m . 6. 23858

S P R Z E D A M  pate fon . w a liz k o w y , ul. 
S ykstu ska  58, m . 7. 23844

S P R Z E D A M  ba lon  n a  w od ę  sodow ą 
2 5 - litro w y , lod ów k ę  m a łą , p la n i­
m e tr .  2 p a r  rę k a w ic ze k  gu m ow ych  
grubych ', zm y w a k  ku chenny dw u ­
d z ie ln y . P ie k a r s k a  4. m ie s zk a n ie  4, 
g o d z . 3— 5 pop . 23824

3 S A M IC Z K I  (s z c z e n ię ta ) c z y s te j 
ra sy  , ,B o x e r ’ 4 sp rzedam  w  c en ie  po 
800 z ł  za  sztukę. P ie k a rs k a  4, m . 4 
god z. 3— 5 pop . —  K u p ię  o b ro ż ę  na  
psa dużego. 23825

K U P IĘ  p a ra so lk ę  g ra n a to w ą , b u c ie z  
ki i śn ieg o w ce  d la  3 -le tn iego , p a n to ­
fe lk i  n r  38, ul. W in c e n te g o  P o ła  7, 
p a r te r  od  god z. 1— 4. 23839

K U P IĘ  p ięk n ego  s reb rn ego  lisa d l.
1.20 m ., u lica  A n czcw sk ich  7, m ie ­
szkan ie 1, K ossow sk i. 23807

R Ó Ż N E  za p a so w e  częśc i au tom ob i­
lo w e  do w o zó w  ro s y jsk ich  odstąp ię . 
W a rs z ta ty ,  P ie k a rs k a  13. 23783

S Z C Z O T K I, pendzle, okucia teczkowe, 
w alizkow e, du ży  wybór, ceny fabry­
czne, prow incja za zaliczeniem . F-ma 
Kalkus, W arszawa. Zielna 27. 23818

K U P IĘ  w i l l ę  lub k a m ien icę  je d n o ­
p ię tro w ą  .we L w o w ie . Z g ło s z e n ia  ul. 
K o p e rn ik a  28 a . K n rm azyn . 23834

(H A M A K  n ow y  p rz e d w o je n n y  s p rze ­
dam . G az. L w . 23745

S IN G E R A  m aszyn ę now oczesn ą  k ra ­
w ie ck ą  sp rzed am . B a to re g o  n r  28 —  
m ieszk . 19. o fic y n y . 23708

S IN G E R A  m aszynę ga b in e to w ą  sp rze  
dam . Chocim ska U .  m . 6. 23707

S P R Z E D A M  ubran ie  m ęsk ie  c iem ne
i p a lto . T r a u g u t ta  2, m . 20, I I I  p. 
od godz. 3— 7. 23713

S U L I  a m eryk a ń sk ich  do  sp rzed a n ia  
W ia d o m o ś ć  K le p a ró w , D ru ch ów  28.

S P R Z E D A M  m es z ty  d am sk ie  34, 35 
i  36 n u m er na  k o rk a ch , L w ó w ,  ul. 
G ro t tg e ra  3. m . 3. 23712

D Y W A N  p ersk i 2 X 3 , k ilim  2.3X1.3  
sp rzedam . S zu szk iew icza  6, m . 6.
ł--------------------------------------------------—
F E D  | T c le  d o  s p rzed a n ia . W ia d o ­
m ość: T e le f .  298-00 w ew . 4. 23661

P R IM U S  o k a zy jn ie  do  sp rzed a n ia  —  
Tokarw ew rskiego 81. m . 2 23968

M A S Z Y N A  do szy c ia  k ry ta  S in g e ra  
d o  s p rzed a n ia . P je r a c k ie g o  64, I.  p. 
m ie s z k a n ie  14. 23610

W Ó Z E K  d z ie c ię c y  lu ksu sow y  A u tk o , 
zu p e łn ie  n ow y  sp rzedam . Z g ło s ze n ia  
L w ó w . S ie rp o w a  14. m ie s zk a n ie  7 
(o b o k  K in a  ,,B a jk a “ ) .  23623

S P R Z E D A M  k ry tą  m a szyn ę  S in g e ra  
w  s ta n ie  n a jlep szym  ul. H a lic k a  15
I I I .  p .. m . 8V 23697

O B J E K T Y W Y ,  P R Z Y B O R Y  do L e ic i  
K U P IĘ .  F o to , S a p ieh y  89. . 23694

F O R T E P IA N  k r ó tk i c ż a rn y  i  k ilim  
sp rzed am , ul. S n op k ow sk a  7, m . 5, 
d ru g i d zw o n ek  z g ó r y .  23583

C E G Ł A ,  t ir z e w o  i in n e m a te r ia ły  
bu dow lan e  z ro zb ió rk i do s p rz e d a n ia  
W ia d o m o ś ć : B iu ro . C h o rą żc zy zn y  18 
od  2— 3 po  po łudn iu  23680

K U P IĘ  w ięk szą  ilość  p ły t  p a t r o n o ­
w ych  w  ję zyk u  p o lsk im , ro sy jsk im , 
u k ra iń sk im  i n iem ieck im , taneczne 
i śp iew an e. L w ó w . P la c  S trze le ck i 
n r  10, m ieszk . 3. 23029

W A T Ę  do za rę k a w k ó w  kupi p r a c o w ­
n ia  k u śn ierska  P .  K a rp ia k a ,  u lica  
Z y b lik ie w ic z a  4. 23508

S P R Z E D A M  w a g i 'a u to m a ty c zn e , sto 
ło w e , d z ies ię tn e  i o d w a ż n ik i,  oPonę 
ro w e ro w ą  n ow ą  28X1 3/4, z e g a re k  
k ieszon k ow y  O m ega. L w ó w , ul. M i­
c h a ła  4. —  W a rs z ta t  n a p ra w y  w ag .

W Z M A C N IA C Z  b a rd zo  p ięk n y  g ło ­
śn o  g r a ją c y ,  3 -lam p ow y  P h il ip s  g r a  
p ięk n ie  z r e g u la c ją  ton u  n a  a d a p te r  
P la c  T eod o ra  5, m . 47. 23517

L E K A R S K IE  In s tru m en ty  g in e k o lo ­
g ic zn e , d en tys tyczn e , tak że  in n e ku­
p ię . P ie k a rs k a  20, I .  p., d rzw i 4.

S P R Z E D A M  śruby d o  p ra s  z  m u ­
t r a m i.  K ę tr z y ń s k ie g o  91. 23552

K U P IĘ  pasy  p a r c ia n e  i p a r t  gu m o­
w a n y . L is ty  Gaz. L w  23543

S P R Z E D A M  oszk lon ą  s za fę  sk lep o ­
w ą , ul. K i l iń s k ie g o  2. 9klep. 23538

S P R Z E D A M  n ow e g r a n a t0w e  za m ­
szow e c zó łen k a  na s łupku  n r  39, to ­
reb k ę  b ia łą . K o lo n ia  K rzy w c zy ck a , 
ul. U c ie ch a  30. 24037

K U P IĘ  n a ty ch m ia s t w ięk szą  Ilość 
s ta rych  b ezu ży tec zn ych  szm at. Z g ło ­
szen ia  : S zep tyck ich  25 m . 17, pop.

S P R Z E D A M  p ięk n y  kosrium  z  o w ­
cze j w e łn y , p ep ita  b ia ło  - b rą zow a . 
S a p ieh y  28, m ies zk . 4. 24039

S P R Z E D A M  c za rn e  p a n to f le  n a  ko ­
tu rn a c h  38Vi i  b rą zow e  na  k o tu r­
n ach  35. J ak u b a  S trzem ię  15, le w y  
p a r te r ,  m ięd zy  1— 4. v

K A P Ę  k o ron k ow ą  n a  d w a  łó żk a  za 
spodem , la lk ę  dużą sp rzed am  L w ó w  
C h m ie lo w sk ie go  c z te r y ,  p a r te r  le w y

S P R Z E D A M  L E Ż A K .  L e le w e la  17 —
m ie s zk a n ie  4.J 23888

S K R Z Y N IE  d re w n ia n e  ró żn y c h  w ie l 
kości dó sp rzed a n ia . W .  S zu lc  —  
A k a d e m ic k a  8 23883

S P R Z E D A M  w ó ze k  g łę b o k i b ia ły  
(n i e  n o w o c z e s n y ).  M ą czyń sk iego  21,
I I .  p ., m ieszk . 7. 23908

K O S T IU M  e le g a n ck i ja s n o  - p o p ie ­
la ty , p r a w ie  n ow y , kasę sa low ą  ręcz 
ną, m aszyn ę do p is a n ia  „M ig n o n  2’ * 
bucik i d am sk ie  n r  36 c za rn e , sza l 
t iu lo w y  c za rn y , c z a rn ą  k o ron k ę  sze 
r o k ą ; od god z. 2, N a b ie la k a  l l a / 3 ;

S P R Z E D A M  bucik i 40, su k ien kę jo d  
w ab n ą  b rą z o w ą  k w iec is tą , m eszty  
b ia łe  noszone 37. K u p ię  w iś n io w e  na  
końku. 36. P ie k a r s k a  5, m ieszk . 2. 
O d  3— 5 god z. 23741

U B R A N IE  c iem n e  w  dob rym  s tan ie  
n a  n is k ie g o  sp rzedam . B&de-nich 8 ; 
m ieszkan ie  2. v

P A S T A  „ P O Ł Y S K * *  n a j le p ie j  k o n ­
s e rw u je  o b u w ie . Ż ą d a jc ie  o fe r t .  W y ­
łą c zn a  s p r z e d a ż : j .  P O P O W S K I  —  
W a rs z a w a ,  T a m k a  84. m . 6. 2981

S P R Z E D A M  p ię k n y  e legan ck i sobo­
lo w y  k o łn ie rz  n ow y . W a ło w a  19 —  
m ieszk . 4, od  4— 5 p op . v

S P R Z E D A M  kom p le t b ie l iz n y  pości©  
lo w e j. 2 k os tiu m y  k ą p ie lo w e  dam sk ie  
m e s z ty  b ia łe  n r  35, 2 p a r y  k ąp ie ­
ló w e k  n r 38, Z o f i i  40, I I .  p ., m . 5.

snu IliBH
t o w a r o w a
na linii Lwów-Warszawa 

i odv«r3£nie.
W S Z E L K IE  Z L E C E N IA  S P Ę D Y  
C Y J N O  - T R A N S P O R T O W E  jak: 
inkaso, składowanie, transporty 
ko lejow e i samochodowe, prze­
prowadzki, Z W Ó Z K A  i R O ZW Ó Z- 
K A  T O W A R Ó W  Z A Ł A T W I A  

S Z Y B K O  i S P R A W N IE

B IU R O  S M B Y C Y M O -

trah$3>q sitowe 
fa fle rlB ilC R dS H i
Lwów, ui. Piekarska 34. 

Telefon 236-29.
W ła s n y  t a b o r  s a m o c h o d o w y .

Kopii m n m
d o  w y r a b ia n ia  c ia s ta  i in n e  
m a szyn y  p ie k a rs k ie  i cu k ie rn icze . 
Z g ło s zen ia  pod .,346“  B iu ro  O 
g ło s zeń  ^ K ra jn a  K ra k ó w . A d o l f  
H it le r p la t z  46. v

R O Z  M A I L I

S P R Z E D A M  u b ra n ie  (w e łn a )  c ie m ­
ne w  pask i na w y żs ze go  w  p ie rw szo  
rzędn ym  stftn5e- L w ó w ,  u l. H au sn e- 
ra  15, I I .  p ., m . 18, od 4— 6. 24040

C H Ł O P K I  K O L O R O W E  w  k w ia ty  
b a rd zo  ła d n e  i d rew n ia k i n r  37 do  
sp rzedan ia . R o zw a d o w s k ie g o  n r  51 ; 
m ieszk . 9, od 8— 10. v

S P R Z E D A M  d z iec in n y  g łę b o k i w ó zek  
K on k on a . Św . A n to n ie g o  3 „  I .  p ., 
g a n ek  na  le w o ;  o g lą d a ć  od 18.30.

S P O D N IE  s ta low e  sk ro jon e , spo rto ­
w e  u b ra n ie  p o p ie la te  (p u m p y ) s>l*u- 
ganetmu, suk ienkę w e łn ia n ą  p e r ło w ą  
s łu szn e j sp rzed a m . P u ła s k ie g o  ośm , 
m ies zk a n ie  t r z y ,  t y lk o  3— 5. 24054

S P R Z E D A M  fu t r o  z  łap ek  k rym ­
sk ich  na  ś r e d n ią . ' G az. L w .  24055

W Ó Z E K  g łęb ok i do s p r z e d a n ia  w  do 
b ry m  s ta n io . T a rn o w s k ie g o  65/4. v

F O R T E P IA N  now oczesny, n a jk r ó t ­
s zy  m od e l, c z a rn y  ,sp rzedam . —  
N o w a c k i,  P iłsu d sk ie go  17. 24017

K U P IĘ  d w u m ieszk a n iow y  dom  (6— 8 
u b ik a c y j r a zem ) z o g ro d em  n a  K o ­
lo n ii P r o fe s o r s k ie j ,  W ła s n e j  S tr z e ­
sze, W u lce . L is ty  G az. L w .  24063

S P R Z E D A M  kozę d o jn ą . G ryczan a  
n r  23, S y g n ió w k a  W ie lk a .  v

S P R Z E D A M  b u ty  ż ó łt e  n r  42 w  b a r  
d zo  dob rym  s ta n ie . P ia s k o w a  p ięć, 
m ie s zk a n ie  4. 24067

S P R Z E D A M  lub za m ie n ię  z a  d am ­
sk i z im o jyy  p ła s zc z  p ięk n y  P A T E ­
F O N  „ C O L U M B IA * ’ k r y ty  sk ó rą  o- 
r a z  p a n to fe l Id n r  37. L w ó w , Z a m o j­
sk iego  14. I .  p . 24058

F L A N E L Ę ,  p łó tn o , resz tk i m a te r ia ­
łó w  n a  w y p ra w k ę  d z ie c in n ą , łó ż e c z ­
ko z  s ia tk ą  i m a te ra ca m i ku p ię . L i ­
sty  G az. L w . 23900

H A R M O N IĘ  2 -rzędow ą na  24 b a s ó w  
n ow ą  sp rzed am  ul. K a s p ra  B oćzk ow  
s k ie g o  n r  3, I I .  p „  m ies zk . 9, b a l­
kon n a  lew o . od 4— 6. v

S P R Z E D A M  ż ó łt e  p ó łb u c ik i i  b rą zo ­
w e  w ia t r ó w k i 41— 42 p r a w ie  now e, 
ubrań i o p o p ie la te  n ow e , za rzu tk ę  
p rze jś c io w ą  i .m a ryn a rk ę  c za rn ą  w i ­
z y to w ą , w szys tko  na n isk iego , go r-  
te le t  r ó ż o w y . M och n ack iego  30, —  
p ie rw s ze  p ię tro , p rz e z  p od w ó rze  — 
g a n e k  na  p ra w o . 23880

S P R Z E D A M  luksusow e p a n to fe lk i —  
g ra n a t. - zam szow e , obcas s łu pkow y  
n r  36, p ó łb u c ik i m ęsk ie  c za rn e  42, 
du ży  b a n ia k  do b ie lizn y , le żak . U l.  
P ie k a rs k a  21, m . 6, do god z . 6. v

N IE M IE C K IE  T Ł U M A C Z E N IA ,  P O ­
D A N I A  w yk on u je  fa ch o w o , b ezb łęd ­
n ie : N A U K A  N IE M IE C K IE G O .  G Ł Ę  
B O K A  18. od  11— 7. D r u k i :  2— 5. v

A D W O K A T  konsystorsk i w  sp ra ­
w ach  rozw odow ych  M. B a h ry n iw s k y j 
ul. D ąb czań sk ie j 7/4, godz. 4— 6.

N I K L O W A N I E ,  K R A K O W S K A  16.

T Ł U M A C Z Ę  lis ty  na  ję z y k  n iem ie c ­
ki i w ło sk i, ul. R yce rsk a  20, m . 1. 
P r z y jm o w a n ie  z g ło s zeń  od 7— 8 w .

M Y D Ł O  N A  K A R T K I ,  m yd ło  b ecz­
k o w e , środk i d o  p r a n ia  o r a z  kosm e­
ty k ę  po leca  P e r fu m e r ia  „M IM O Z A **  
S Y K S T U S K A  20. 23512

R O L E T Y  DO  Z A C IE M N IA N IA  ok ien
dosta rcza  firm a  E R E S -B E T R IE B E  
W . E . R O D E . —  L w ó w , K ra s z e w ­
sk iego  15. 21517

N A P R A W A  w y ro b ó w  sreb rn ych  i 
z ło tych . C Z A R N IE C K IE G O  2. 24091

0  W S Z E L K IE  N A J D R O B N IE J S Z E  
S Z M A T K I  p ro s im y  n ad a l p r o w in ­
c ja  p rześ le  pocztą  lub k o le ją . Z a  na 
des łane serd eczn e „ B ó g  za p ła ć * ’ . —  
W A R .  P . P .  P O L S . K O M . O P . 2792

S T R O J E N IE  n a p ra w a  fo r te p ia n ó w  
A r tu r  S M U T N Y  L w ó w , S u p iń sk jego  
n r 25. m ieszk  12. T e le fo n  215— 98.

F O T O G R A F IE  le g ity m a cy jn e  na P O ­
C Z E K A N IU ,  a rtys tyczn e  p o rtre ty  w y  
konu je  n a jta n ie j, szybko —  p ięk n ie  
Z A K Ł A D  A R T Y S T Y C Z N E J  F O T O ­
G R A F I I ,  L w ó w . Z y b lik iew ic za  21,

B IU R O  T Ł U M A C Z E Ń  —  P O D A N IA  
R o m a n o w ic za  2 (o b o k  N o t a r ia tu )

J Ą K A N I E  r a d y k a ln ie  u suw a p ed a go g  
s p e c ja lis ta  S ew eryn  Janosz, L e g io ­
n ow o k / W a rs za w y , u l. T a r g o w a  89. 
P ro s p e k ty  n a  żąd an ie  2982

1 m a ł ż e ń s t w a  |
30 L E T N I  P o la k , d o b r z e  s y tu o w a n y ,
śred n ie  w yk s z ta łc en ie , *  braku cza­
su. p ra g n ie  pozn ać  w  celu m a tr . 
p a n ią  P r z y s to jn ą , któ ra  kocha słoń ­
ce, f i lm , m uzykę, śpiew, le c z  nia 
d a n c in g i. Z g ło s ze n ia  L w ó w , K a z i­
m ie rzo w sk a  3, — ■ mieszkanie , 10 C, 
1. p., M a g d z ia r z .  23612

B R U N E T K A  la t 22, szuka to w a r z y ­
sza  d o li,  n ied o li. C el m a tr .  L is t y  d o  
G az. L w . n r  24070

W D O W A  la t  40, w ła ść . dom u, s a ­
m otna, z  b raku  zn a jom ośc i po-zna 
pan a  in te l. do la t  50 n a  w y żs zy m  
stan ow isku  w  celu  m a tr . P a n  k tó r y  
z a m ie r z a  z a w rze ć  zn a jom ość  m oże  
być osob iś c ie  n a  w s k a za n y  adres. —  
L is ty  p ro s zę  k ie r o w a ć  do kuzyn k i: 
J a w o żn ic k a  J ., L w ó w , u lica  W a r ­
szaw ska  n r  42. v

P A N N A  la t 35. b lon dyn ka , g o sp o d a r
n a , z m ie s zc za ń s k ie j rodzim y, p o zn a  
w  celu  m a tr . so lidn ego , z a ra b ia ją c e ­
g o  p a n a , k a w a le ra  lub w d o w ca  do 
la t 50 ze  s fe r  rzem ieś ln ic zy ch  lub 
k o le jow ych . S p ra w ę  t ra k tu ję  p o w a ­
żn ie . L is t y  ty lk o  n iea n o n im o w e  d o  
G az. L w .  n r  24007: v

P A N N A  w zro s tu  n is k ie g o . 0 b a rd zo  
d ob rych  za le tach , p ra g n ie  poznać 
pan a  ze  s fe r  rz em ie ś ln ic zy ch  od la t  
30—135. Cel m a tr . T y lk o  P o la c y  zech  
cą  n ap isać  j p od ać  d o k ła d n y  ad res  
n a  k tó r y  od p ow iem  do G. L .  24000:

K T Ó R Y  z p a n ó w  P o la k ó w  s z la ch e t­
nych  in te lig e n tó w  w n ie s ie  w  sza re  
życ ie  pan i w  w iek u  b a lza k ow sk im  
tro ch ę  serca . C e l m a tr . L is t y  *A d m . 
G az. L w . n r  23920

K T Ó R A  z p a ń  subtelnych, o dobrym  
sercu , do la t  25, d opom oże  do u z y ­
s k a n ia  zd row ia . w n ie s ie  radość  i 
p ogodę w  m on o ton n e  życ ie  cxstuden- 
ta . C el mati*. P em o a d re go w e . p o w a ­
żne listy/ p ro s zę  k ie ro w a ć  do Adm . 
G az. L w . n r 23897:

F o to la fe e r a it f s
n a  b a rd zo  dobrych  w a ru n k ach  
p rz y jm ie m y . L is ty  do „G a ze ty  
L w o w s k ie j“  n r  3020

S IJ & T S S 8  d a m s k i e
dzienne, jedwabne duży w ybór.

M. T W  A K O W S K I,
warszaw a, rciarszailm sitf 120-7

KOLORYT S
n f C T A P  f l Ó L i

O & O L I T  * hes3

Sprzedani s i i e c M f
c ię ż a r o w y  n a  ro p ę  7 to n o w y  
z  p rzy c zep k ą  8 ton ow ą  w  b a rd zo  
d ob rym  gnanie. L is ty  do A d m in . 
„G a z . L w . ’ * pod n r  24048

E L E G A N C K A  w ysok a  b lon d yn a , lat
35, n ie z a le żn a , p o s ia d a ją c a  m ieszka­
n ie . p óźn a  tą  d ro g ą  k u ltu ra ln ego  na 
w ysok im  stan ow isku  p a n a  w  celu 
m a tr . O dpow iadam  ty lk o  na pelm? • 
adres.- L is ty  G az. L w . 23985

M A M  la t 38, p ra gn ę  p o zn a ć  panfl 
in te l. do la t 4 5 ; c e l m a tr l O fe r ty  
do G az. L w . 24002:

I P R Y W A T N E  1
W E R A  W A M P !  W k ró tc e  w y je żd ża *15 
n ie  zapom nę, p r z y jd ź  lub n ap isz —  
W  Inc. P o la  50. v

P A N A ,  k tó ry  zap om n ia ł z e ga rek  
B en ed yk tyn ek  5 ;  p roszę  z g ło s ić  s,? 
w iec zo rem  god z. 8— 9. *

L E W IC K I  M undek , syn  J ó z e fy  
p rz y jd ź  N a tych m ias t d o  c io tk i. B r ° ' 
n is ła w a  P r o r o k ,  L w ó w , T o k a r z e 5*" 
sk ieg o  107, I I .  p., m . 5.

R ed a k c ja  p rz y jm u je  od god z . 10—- lŁ  
R ęk o p is ó w  n ie  zw ra ca m y . —  T e le f0! 
ny: S ek re ta r ia tu  202-23. —  K ru n i^ 1 
105-21. D zia łu  ogłoszeń  215-22. —  ^  
te rm in o w y  druk o g ło s zeń  w y d a w n ic' 
tw o  n ie  od p ow iad a . D ruk . ..G a z^Y  
L w o w *J c ie j“  L w ó w , u lica  Soko la  4'


